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Pismo nlt; Jest datowane naprzód-
Ceaa 15 gr

Nowogródzki, Grodzieński, Suwalski, Poleski i Wołyński

Sprr^czność interesów 
chłopskich i robotniczych

M ożna m i ła tw o  pos taw ić  zarzu t,
w a r tyku le  w s tęp n y m  w ty tu le  u- 

zy w am  w y razu  „c h ło p “ . W y razu ,  k tó  
dzisie jszych czasach  pow inien 

b yć an a c h ro n iz m em , gd}ż w ywodzi 
Sl? ze s to su n k ó w  s tanow ych , z p rz e 
c iw staw ienia  ch łopa  szlachcicowi i 
n i ieszczaninow i, —  a obecnie nie ma 
znaczenia  wobec p raw a .

Odpowiem  k ró tko .  Nie lubię za
k łam an ia  D robnoro ln icza  w ars tw a  
naszych  ziem pochodzen ia  ch łopsk ie 
go w sk u te k  w a ru n k ó w  e k o n o m icz 
n ych  do tychczas  się nie w y em an cy 
pow ała  i s tanow i w ow ej m asie  g ru 
pę spo łeczna  ca łk iem  odrębna .

Nie m a  pow odów  n ieokreś lan ia  
je j  o d rę b n a  n azw ą  tak  długo, ja k  d łu 
go nie ty lko  na  papierze ,  ale w rze
czywistości nie zleje się ona z resz tą  
'p o łeczeńs tw a .

Z arzucen ie  nazw y  „ch ło p “ dziś 
m ogłoby  b ^ ć  ty lko  ła iw y m  do os iąg
n iem y u w o ln ien iem  się od w yrzu tów  
sum ien ia ,  jak ie  w k a żd y m  obyw ate lu  
m u szą  „ię budz ie  i lekroć  ta  nazw a 
m u  p rz y p o m n i  sm u tn y  fSkt is tn ie ją 
cego d o tąd  upośledzen ia  nie przez 
p raw o , ale p rzez  w a ru n k i  ek o n o m i
czne i k u l tu ra ln e  na jliczn ie jsze j w a r  
Stwy w naszym  narodz ie .

Idea ł  zam ożnego, pew nego  siebie, 
lcui u ra ln eg o  i niezależnego drobnego  
ro ln ika  by ł w Polsce zawsze odległy 
od rzeczywistości, ale nigdy może b a r  
tfziej niż dziś, gdy chw ilam i w p ro s t  
w ydaje  się, t e  żadna  siła nie zd o ł i  
p o w s trzy m ać  p rocesu  rozd rab ian ia  
S’ę i k a r ło w a c e n ia  gospodars tw  w ie j
skich  na sku tek  p rzy ro s tu  ludności.

Czyż m ożna  się w tym  stanie  rze- 
czy dziwić, że now ogrodzk i  chłop o- 
k azu je  się p o d a tn y  na p ro p a g a n d ę  
k o m u n is ty czn ą  w brew  najgorszym  
" 'ieściom , jak ie  dochodzą  ze wscliod- 
mfej gran icy , że już go nie nęcą  p e r s 
pek tyw y  u p e łno ro ln ien ia  w drodze  re 
'o rm y  ro lnej,  p a rce lac j i  i kom asacji .  
Nie wierzy w sku teczność  tego irodka

„ P a k u l  żesz p a n o k  m y  bud/.iom 
dzialitsa. Z iam li nie c liwataje , Nam 
łreba k a łch o z“ .

W  okręgu , gdzie w p ro m ie ń . ’) pa- 
ru se t  k i lom etrów  nie m a nigdzie ża 
dnego większego ośro d k a  p rzem ysło  
Wego naw et na  pokaz ,  czyż m ogą lu 
dziom, k tó rz y  rz ad k o  w id li ją  sam o 
chód i lo k om otyw ę  p rzychód  zić na 
m yśl inne  ś rodk i  zaradcze.

O tych  innych  ś ro d k ach  słyszą 
b ardzo  rz ad k o  i nic dziwnego, że słu 
cba ją  jak  o żelaznym  wilku.

T ym czasem  zaś w m ia s ta c h  i w 
m ias teczkach  na  wszelkiego typu p o 
g a d a n k a c h  i konwren tyk lach  społecz
no ■ po li tycznych  p o w ta rz a m y  frazes, 
o kon ieczności p rzeb u d o w y  s t ru k tu ry  
zaw odow ej k ra ju ,  o wędrówrce sił r o 
boczych z wsi do m iast ,  o u p rz e m y s 
łow ien iu  i różnego  ro d za ju  okręgftęh.

K ończy się na gadan iu . Dlaczego? 
W o d m ę t  doc iekań  na  tem a t  o d p o 
wiedzi n a  to  py tan ie  b a rd zo  słuszne 
spostrzeżenie  rzuca  tygodn ik  “ Poli- 
ly k a “ .

Spostrzeżenie  polega na ty  u że 
istnieje wr Polsce ja s k ra w a  sp rzecz
ność in te resów , j a s k r a w a  ry w u rz a  
cja m iędzy  ch łopem  i robo tn ik iem  
'Stnieje pew ien  eksk luzyw izm  w prze

myślę nie ty lko  po stron ie  przedsię 
b iorców ale i robo tn ików , m a jący  na 
celu ob ronę  poz iom u  za ro b k ó w  i p łac

Ten  poziom  jeśli chodzi o robo tn i 
l a ,  m ogłaby na ruszyć  m epożadana  
inw az ja  tan ie j  siły roboczej ze wsi.

Oczywiście na obniżce poz iom u 
płac p rzedsięb io rcom  n iew ątp liw ie  
zależy, ale  wobec zorganizow anego 
św ia ta  robotniczego, k tóry  się tem u  
przec iw staw ia , p rzeds ięb io rcy  u s tę 
p u ją  szu k a jąc  w y ró w n an ia  zysków 
przez karte l izac ję ,  zwyżkę cen, o g ra 
niczenie p rodukc ji .

P o w sta je  b łędne koło. U trzym anie  
poziom u płac, s łuszny postu la t  zo r
gan izow anych  robo tn ików , u tru d n ia  
rozszerzenie  fa n  up rzem ysłow ien ia ,  
godzi w n iezorgan izow anego  i n iew y
k w alif ikow anego  ro ln ika ,  k tó ry  by 
rad  prze jść  do środow iska  robotnicze 
go, ale m usi się cofać p rzed  p ra w a m i 
p ie rw szeństw a , jak ie  posiada obecny 
p ro le ta r ia t  miejski.

Gdzie jes t  wyjście z tej sytuacji. 
Przecież ja sn y m  jest, że pos tu la t  zni 
żki p łac  w przem yśle  stanowo p rz e d 
m io t  p o żądań  wszystkich  p rzeds ię 
biorców, że odw rotn ie , każdy  społe
cznik, każdy  bo jow n ik  o dobro  św ia 
ta p racy  w Polsce będzie dążył p ro g 
ram ow o  do zwyżki płac, do po lepsze
nia doli rob o tn ik a .  Będzie się tego do 
m agał kategorycznie .

Z drug ie j  s trony  rzuca  się w oczy 
rażąca  rozpię tość  pom iędzy  p łacam i 
w przem yśle  a p łacam i za p racę  na 
roli.

Na Ś ląsku w w ielkim  przem yśle  
staw ki dz ienne  przew yższają  nie ty l
ko k i lk ak ro tn ie ,  ale naw et dziesięcio
k ro tn ie  owe 1 z l ’20 g r  lub  1 zł 50 gr, 
ile może na  wsi zarobić  dorosły  m ęż 
czyzna bez kon ia  w ciągu dn ia  w oko 
licznym fo lw arku .

Są to różnice  zbyt wielkie i zbyt 
k rzyw dzące . W a r to  by zwrócić  u w a 
gę na  to, że has ło  so lidaryzm u społe-
m m m m am m am

cznego, k tó re  głosim y z m yślą  o za
żegnan iu  k o n f l ik tó w  między p ra c o 
d aw cam i i p racow nikam i,  m e m nie j 
a k tu a ln e  i nie mniej’ pilne do zrea li
zow ania , było  by w ram ach  samego 
św ia ta  pracy.

T ylko, że s t ro n a  krzyw dzona, stro 
na n ie sam odz ie lna  i niezorganizowa- 
na , o to jeszcze do tąd  nie um ia ła  się 
u pom nieć ;  a je j  dotychczasowi rzecz
nicy i o rg an iza to rzy  byli zazwyczaj 
pod  zbyt w ie lką  sugestią in teresów  
robo tn ika ,  aby  mogli zrozum ieć m te- 
res chłopa, nie zaw sze  z n im  zgodny.

P io tr  L< liiiesz.

Ruszaj? fabryki meialurgkzue we Francii
PARYŻ (Pat.) Prefektura policji ogte. 

siła, że wczoraj rano została podjęła noi- 
malna praca w upaństwowionych zakła
dach Farmana w Billancourt. W Izie przy

stąpiło do pracy 2.700 rcootnikćw. W Issy 
Les N oulintiuz ruszyła fabryka Nieupon 
gdzie pracuje 300 robotników. Jutro roz
pocznie pracę fabryka Bleriof w Suresnes

L itw a  Cfcyns przyg & tow an ia
€ f l « i  s t a n u  w o J e y i H j g g a j
KOWNO. (Pat.) „XX Amżius' ogłoszą 

odpowiedź rządu na zapytanie kilku pos
łów w sprawie sianu wojennego, trwają
cego na Litwie od r- 1926.

Rząd litewski, stwierdzając koniecz 
ncłć utrzymania stanu wojennego, zapo

wiada, i i  w niedalekiej przyszłości pr/ad- 
stawiony będzie projekt ustawy o zapew
nieniu bezpieczeństwa.

Po uchwaleniu ustawy zmieniony bę 
dzie obecny stan rzeczy.

...Kłafcetfa zaś tecjo domaga się
BERLłN. (Pat.) Z Kłajpedy donoszą: 

W  dniu wczorajszym wygłosił poseł Bin- 
gau w sejmiku kłajpedrkim przemówie
nie, w którym omówił konsekwencje ist
niejącego od 11 lat w obszarze Kłajpedy 
stanu wojennego

Zaznaczył on, że wszystkie zarządzę-
rwiju ł-mi im inniwu- r ’ - ' w -  - ■ ' . i r i j

\ S m c z m ? h r Ą i g g ftft p a z r& T O L E - a rĄ p o s T ó Ł A b ii  r j i I I b S

O STATN IA  W IEC ZFR ZA
L  drzeworytów ludow/ch w Polsce.

" D i a i e  f c ę b y  u c i i  j u a i i i y
p e ł n o m o c n s c ś w a  ef -ha 1

PARYŻ, (Pat). Po przj jęciu przez 
izlję D eputow anych Senat uchw alił 
rządowi pełnom ocnictw a niem al je
dnogłośnie, bo przeci wjednem u ty l
ko głosow i.

Z pierw szej sw ojej w ielkiej bata
lii parlam entarnej rząd prem iera Da- 
ladier w ychodzi z w ielk im i zw ycięst
w am i, odniesionym i na terenie obu 
izb. D eklaracja rządowa w Izbie D e
putow anych spotkała się  z jednom y
ślną niem al aprobatą, ustaw a o pełno  
inocnictw ach uzyskała głosy od skraj 
nej lew icy do części praw iey, bow iem  
tj lko skrajna praw ica nie głosowała  
za n im i, pow strzym ując się od głosu.

N iek tó re  dzienniki parysk ie  z r a 
dością  i zadow olen iem  k o n s ta tu jąc  
ten  w ynik , w skazu ją ,  że rząd  izyskał 
d la  swej d ek la rac j i  w Izbie D epu to 
w anych  99,30 proc. w szystkich gło
sów  parlam entu, eo jest porów nyw a
ne z wynikam ! plebiscytu n iem iec
kiego.

P rasa  p rzy ję ła  zwycięstwo rządu  
n iem al jednom yśln ie  z dużym  zado
w oleniem  i po ch w ałam i dla p rem ie ra .  
Na p raw icy  ty lko dziennik  „E p o q u e “

w a r ty k u le  d ep u tow anego  Keryllisa 
uw aża  to jednom yślne  ogłoszenie za 
„ob jaw  b ra k u  odw agi cyw ilnej i h i 
p o k ry z j i  d e p u to w a n y c h 11, a na  lew i
cy ty lko  „ P o p u la :r e “ czyni szereg 
k w aśn y ch  uw ag o now ym  rządzie. 
Poza tym i dw om a głosam i cała  p ra sa  
p a ry sk a  jednom yśln ie  g ra tu lu je  p re 
m ierow i wielkiego zw ycięstw a, odnie 
sionego w par lam en c ie  i w oczach o- 
pinii publicznej.

W y n ik  debat w  obu  izbach u s ta 
w odaw czych  stwarza dla rządu pre
m iera D aladier korzystny start, je d 
n a k  w ażn ie jszym  od g łosow ań p a r l a 
m en tu , k tó rego  n as tro je  ła tw o  ulegają  
f lu k tu ac jo m , je s t  olbrzym i sukces  
rządu w dziedzinie opanow aniu fali 
strajkowej.

Jeszcze podczas o b ra d  izby d e p u 
to w an y ch  ogłoszony został k o m u n i 
k a t  o f ic ja lny  o a rb i t rażu ,  w y d an y m  
przez genera lnego  sek re ta rza  m in is te r  
stwa o b rony  n a rodow ej,  gen Jacom e  
ta, likw idującym , s t ra jk  w u p a ń s t 
w ow ionych  za k ła d a ch  lo tn iczych. Po 
s tanow ien ie  tego a rb i t r a ż u  w yw ołały  
ty m  w iększe uznan ie ,  że przyznając 
7 proc. podw yżkę robotnikom , wpro

wadzają jednocześnie pow iększenie  
godzin pracy tygodniow ej z 40 na 45 
z tym , że te 5 nadgodzin będą płaco  
ne w edług tych sam ych staw ek, eo 
godziny norm alne, a n ie  w edług  s ta 
w ek podw yższonych , k tó re  b y  p o d ra 
żały p ro d u k c ję  i red u k o w a ły  znacze
nie przed łużen ia  godzin p ra c y

Po tym  orzeczeniu , k tó re  likw idu 
je  s t ra jk  w u p ań s tw o w io n y ch  zak ła 
d ach  lo tn iczych, rząd u zyska ł  n iem al 
jednocześn ie  zgodę przedsiębiorców! 
i robo tn ików ’ p rzem ysłu  m eta lu rg icz 
nego na zas tosow anie  p ro ced u ry  a r 
b i t rażo w ej  z tym. że w ra z !e nieosią- 
gnięcia porozum ień! r m iedzy  a rb i t r a  
mi obu  s tron  do środy, rząd  w y zn a 
czy swego su p p ra rb i t ra ,  k tó reg o  orze 
czenie będzie  b ezape lacy jne

W  ten  sposób cała w ielka fala  
strajków , szkodzących  akcji dozbro
jenia F rancji, a obejm ujących 150 
tys. robotników w okręgu paryskim  
1 w yw ołujących  pow ażny ferm ent i 
niepokój, została nie tylko zaham o
w ana ale praw donodobnie do wtorku  
pośw iątecznego do jdzie do uruchom ię  
nia w szystk ich  fabryk.

Je s t  to sukces rządu , doniośle jszy

.nia litewskich w iadi workowych i spra
wowanej przez nie cenzury mają na talu 
nieiyiko sparaliżowanie jakiegokolwiek 
współżycia między N!enr.ami kłajpadzki- 
m a reszta narcau niemieckiego ,lecz dą
żą *akże do uniemożliwienia narodowego 
rozwoju Niemców w samym obszarze Klej 
pedy. Bingau wskazał na niezgodne ze 
statutem wypieranie języka niemieckiego 
z urzędów państwowych, po czym raz jesz 
cze zażądał kategorycznie zmesenia sianu 
wojennego, w inleresie nie tylko obszaru 
Kłajpedy, lecz także całego państwa 

* * *•
BER l IN. (pat.) Forma i łon, w jak! caia 

prasa niemiecka donosi o interpelacji w 
sejmiku k ła jped ik im  w sprawie zniesienia 
stanu wojennsqo, uwidacznia chęć nada
nia temu faktowi dużego tnaczenia. Wszys 
tkie dz ennik. zamieszczają oosze.ne spra
wozdanie Niem.fcckiego B ura Informacyi- 
negu z przebiegu posiedzenia, podkreś
lając, iż interpelacja w sprawie zniesienia 
stanu wojennego wskazuje drogi, któro 
doprowadzić mogą Ho pozyskania pozy
tywnej wsoóipracy ludności niemieckiej 
z rządem litewskim

Dzienniki zaopatrują aspesze z Kłaj
pedy tytularni w rodzaju „W ciąż jeszcze 
stan wojenny na ziemi 1 ta jpedzkie j" — 
„N achfausgaLe", „Sejm ik kłaipedz<i do
maga się zniesienia stanu wojennego" —  
„A n g riff ', „Poważne wezwanie K łajpedy 
pod adresem Litw y” —  , ,Deutsche Ailge- 
meine Z tg .".

Żaden z dzienników nie zamieszcza 
własnych komentarzy. Forma komentarzy 
nosi wyraźne siady rnspiracji.

pstrzęfc§
W a t y

KOW NO (Pat.) „Lieiuvos Aidas" po
rusza sprawę tworzenia litewskiej iloty wo 
jennej. Pismo stwierdza, że słabą srroną 
obronności Liłwy jesf brak fiofy wojennej.

Pismo wyraża przekonanie, iż środki 
na flotę wojenną muszą się znaleźć. Po
trzeba na lo około 50 milionów litów, co 
w pianie 10-letnim stanowiłoby około 3 
proc .budżetu państwowego.

Z Katowic w yjechało 8 p-jciifgó® 
ca nrocrysiosci do Rsyjsu

KA^ O W ICF, (Pat.) W  ciągu dr ia wczo 
rajszego i dzisiejszego wyjechało z Kało
w e  do Rzymu 8 specjalnych pociągów 
wiozących okołe 4.500 uczestników na 
uroczystość" kanonizacyjne bł. Andrzeja 
Boboli. Masowe te wycieczki zorganizo
wały organizacje katolickie. Powrót wy
cieczek nastąpi za 10 dni.

od g łosow ań  p a r la m e n ta rn y c h ,  tym  
bardz ,e j ,  że w yw oła ł  un od razu  a o d a t  
nie re p e rk u s je  w p łaszczyźnie  f inanso  
wej i gospodarcze j .  F r a n k  o d razu  
zw yżkow ał w c iągu środy , zaś w k o 
ła c h  f in a n so w y c h  i gospodarczych  
zaczęto  ocen iac n iem al  op tym is tycz
nie szanse  p ro je k to w a n e j  w ielk iej po 
życzki n a  cele o b ro n y  narodow ej-  

W a ż n y m  b a rd zo  m om entem , ułat 
w ia jący m  p ra c e  obecnego rządu , jest 
rozpoczęcie  p rzez  p a r la m e n t  ferii 
w ie lkanocnych , k tó re  p rzed łużą  się ze 
względu n a  n a s tę o r ją c e  po śwlętacłi 
o b ra d y  se jm ik ó w  d ep a r tam enfa lnyc lj  
do k o ń c a  m a ja .  Rząd uzy sk u je  zatem 
pe łn y ch  6 tygodni, w  czasie którycli 
będzie m ógł spoko jn ie  p racow ać.
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Gen. Aranda przeiwał „żywy wał 
ludzki" wojsk rządowych

S.4RAGOSA, (Pat). K orespondent 
IJavasa donosi, że linie w ojsk  rządo  
w ych na drodze z iWorclla do Yinaroz 
zostały  przerwane na szerokości 15 
km prze zarm ię generała Aranda. 
Przeciw nik cofnął się w  kierunku  
Albaeaeez

Przeprow adzenie te; operacji, któ  
ra otw iera pow stańcom  drogę do San 
Mateo i Albaeaeez, przyniesie pow 
stańcom  podw ójną korzyść: 1) roz
szerza podstaw ę dojścia do m orza i 2) 
pow ażnie zagraża okrążeniem  całego  
pasa, znajdującego się jeszcze w rę

kach w ojsk rządow ych m iędzy Teru- 
elein i MontaRan, C astellotłe i Morel.

LERIDA, (Pat). W ojska pow stań
cze, działające w prow incji Castellon  
zdołały przerw ać tzw. „żyw y w ał łu- 
dzki“ , złożony z 18 D atalionów , któ
rym  dow ództw o rząd o w e usiłow ało  
zatrzym ać zw ycięski pochód arm ii 
gen. Aranda.

Po przerwaniu frontu oddziały po 
w stańeze zajęły m iejscow ość Chert, o 
5 km  na północ od San Masteo. Opór 
przeciw nika, początkow o bardzo za
ciekły, rychło osłabł.

Chińc7vcy przeszli do generalnei ofensywy
hANKOIJ. (Pat.) Reuter donosi: Wojska ; neralne) ofensywy na miasta Szlyuan, Ping 

chińskie przemoczyły na pómccny-wschód ! lu i Mer.gszten., 
od Honan Żółtą Rzekę < przeszły do ge- <

Hleustanne naloty samolotów iapońskttfe
SZANGHAJ. (Pat.) Agencja Dorr.ei do 

nosi: Lotnicy japońscy doKonall ubiegłej 
nocy nalotu na Hankou, Nanszang I Nmg-

pot, gdzie zbombardowali oblekły woj- 
sKowb I lotniska.

Zmarł senator Emil Bobrowski
KRAKÓW, (Pat). Ubiegłej nocy 

zm ar ł  w K rakow ie  ś. p. d i  E m il Bo
brow ski,  se n a to r  R. P., płk. rez. w ojsk  
polskich , w ybitny  działacz n iepod le
głościowy, odznaczony  o rd e rem  vir- 
tu ti  m ili ta r i ,  k rzyżem  w alecznych, 
krzyżem  niepodległości, k o m a n d o r ią  
Polsk i odrodzone j  i wielu innym i 
odznaczeniam i

Ś. p. dr Em il Bobrowski  sena to r  R. P. 
urodził  się w  r. f§76 w Niepołomicach pod 
Krakowem . Od wczesnej młodości b ra t  n a 
de r  czynny  udział w  ru c h u  niepodległośeio- 
wjtu ówczesnej młodzieży polskiej .  Ja k o  stu 
dent  un iw ersy te tu  a  n as tępn ie  naczelny  le 
k a rz  ówczesnej kasy  chorych  w Podgórzu  
w Krakowie,  bierze czynny  udzia ł  j ak o  je 
den z w ybitnych  p rzew ódców  Polsk ie j  P a r  
ti' Socjalistycznej.

W  okresie  p rzed w u jen n y m  bierze  nad er  
czynny udzia ł  w Krakowie,  w organizacji  
L egionów Polskich  Józefa P iłsudskiego. Z 
w ybuchem  w ojny  św ia towej wsiępu je  du L e 
gionów Poiskich ,  w  k tó ry ch  szeregach  pełni 
obowiązki leka rza ,  a os tą tn  o jako  szef sa 
n i ta rn y  grupy  Legionów Polskich.

W  N. K. Ń. pe łn i ł  obowiązki p rzew o d n i
czącego d e p a r tam e n tu  op>eki społecznej Po 
skończonej  wojnie  ś. p  d r  Emil  Bobrowski 
zosta ł  cz łonkiem  Polskie j  Komisji  L i k w ^ a  
cyjnej  i naczeln ik iem  W ydzia łu  Zdrowia  i

Opieki Społecznej. W  okresie  po w o jen n y m  
p ias tow ał  z ram ien ia  P. P. S, mandat posel
ski do Se jm u R. P., a w osta tn ich  dw uoh k r -  
dencjach,  jak o  przedstawicie l  św ia ta  p racy  
m an d a t  se n a to ra  R. P.

S. p. Zm arły  piasioęrał również w latach 
1922 i 1923 godność wiceprezydenta m. F r a 
kowa, ja k  rów nież  przez wiele lat był nacze! 
nym  lek a rzem  k rak o w sk ie j  Ubezpieczalni 
Społecznej.

S. p. Z m ar ły  na leża ł  do pokolen iu  tych  
dzia łaczy robotniczych,  k tó rzy  w okresie 
w alk  o niepodległość  oaegra li  w yb iu lą  r t lę .

S. p. se n a to r  Bobrowski  by ł  w spółtw órcą  
ustawy o obow iązkow ym  ubezpieczeniu  na  
w ypadek  choroby  z r. 1920.

Pogrzeb odoądzfe się jutro
KR A K Ó W . (pat.) Pogrzeb ś- p. sen. dra 

Fmila bobrowskiego odbedzie się w Kra
kowie na cmentarzu Rakowickim w W ie lk i 
Piątek Godzina pogrzebu ,eszcze nie jest 
ustalona

Z  powodu śmierci ś. p. Bobrowskiego 
z gmachu legionowego w  histoiycznycn 
O leandiach powiewa żaloona flaga.

ojev'oda krakowski d- Tymiński oraz 
wielu p-zedstwicieii w ładz, organizacy j, 
zw iązków i społeczeństwa wystosowali w 
ciągu dnia wczorajszego pisma kondolen
cyjne do w dewy po ś. p zmanym

Chiny spodziewaj s:ę interwencji sowieckiej 
. w walce z Japonią

Z pobytu min. Ulrycha w Jugosławii

LONDYN. [Pat.) W Londynie bawi ob-sc 
nie prezydent chińskiej rady ustawodaw
cze] dr S u n ro , syn założyciela „Kuomln- 
langu" dra Suh-Yat-Sena Celem jego wi
zyty jest m. in. uzyskanie poparcia ze slro 
»y W. Brytanii oraz zbadanie możliwości 
uzyskania na rynku londyńskim nowej po 
życzki na cele wojenne. Wczoraj dr- Sun- 
r .  odbył dłuższą rozmowę z premierem

Chaberlainem Dr Sun-F-> przybył do An
glii z Moskwy, gdzie konferował ze Stali
nem I Litwinowem.

W  rozmowie z przedstwlclęlem „Time- 
sa" dr Sun-Fo oświadczył, że Sowiety 
skoncentrowały na Dalekim Wschodzie 
wielkie siły wojskowe, przy czym wyraził 
nadzieję na Interwencję ZSRk w wypadku 
gdyby Chinom groziła definitywna klęska

BIAŁOGRÓD, (Pat). W  dn iu  dzi
sie jszym  p. m in is te r  k o m u n ik a c j i  J. 
U lrych  złożył w ieniec na  górze Avala 
na  grobie  n ieznanego  żo łn ie rza  oraz  
na  grobie  k ró la  A leksandra  1 w- Ople- 
r>acu. N astępnie  jugosłow iańsk i m i
n is te r  k o m u n ik a c j i  Spaho p o d e jm o 
w ał m in is t ra  U lrycha  śn iad an iem  W  
po w ro tn e j  d rodze  do B ia łogrodu  geś 
cie polscy zwiedzili w A randżelovac  
m ie jscow ą spółdzielnię. P rz y  tej o k a 

zji m in is te r  U lrych  sp o tka ł  się z ser
deczną m an ife s tac ją  ze strony m iejs
cowego społeczeństwa.

O godz. 20 30 min. S paho  p o de jm o  
w ał m in. U lrycha  obiadem  n a  s ta tk u  
,.K aradżo rdze“ . O godz. 23,30 m in 
Ulrych  w raz  z min. S paho  i ze św itą  
spec ja lnym  pociągiem  w yjedzie  do 
Sara jew a , gdzie spędzi d ^ e ó  ju t r z e j 
szy.

■mmmmm b m

Austria rozesłała listy gończe 
za Ottonem Habsburgiem

.BERLIN - (Pat.) Prasa Berlińska, wyjaś
niając zarządzeń e ministra spraw iedliwo! 
ci Austrii Huebera o rozesłaniu listów goń 

v£iyeh za arcyksięciem O fonem , wyjaśnia 
że powodem tego zarządzenia było prze
stępstwo, którego dopuści* się arcyksiążę,

qdy w rozmowie z jednym z dziennikarzy 
zagranicznych domagał s ę  od opinii pub
licznej całego świata pomocy dla uciś
nionej —  jego zdaniem —  ludności Aus*- 
rii.

Jeszcze jeden tfypiomata sowiecki 
uciekł jrzed GPU

SOFIA. (Par.) Prasa zaprzecza wlado 
mośclom, które pojawiły się w dzienni
kach zagranicznych o tym, jakoby sowiec 
kf poseł w Sofii Raskolnrkow powrócił do 
Moskwy., gdzie został niezwłocznie aresz 
towany Prasa Twierdzi, że Raskolnlkow 
nie miał zsmiaru powracać do Moskwy 
Swój wyjazd z Sofii przygotowywał on

od dłuższego czasu.
„Utro" podaje, że Raskolnikow zabrał 

ze sobą szyfry I wiele ważnych dokumen 
lów z archiwum poselstwa. Dziennik rwler 
dzl, że złozył on te dokumenty u jednego 
z notariuszy z poleceniem ogłoszenia leli 
w razie dokonania na nieyo zamachu przez 
acienfów GPU.

francja rozpocznie rokowania z Wiechami
PA R YŻ . (Pat.) Naczelny publicysta dy 

plomatyczny „Petit Parisien" p. Bourgues 
zamieścił artykuł, świadczący i i  nowy rz^d 
premiera Dalad!er wszedł zdecydowanie 
na drogę porozumienia z W łocham i.

P. Bourgues pisze mianowicie, iż no-

N ajidpow icdrre jszy  lokal
RESTAURACJA

„ W A R S Z A W IA N K A "
LTDR, Suwalska M, tel. 165 

wydaje: Śniadania , o b iad y , kolacje,
Pierwszorzędna kuchnia. Piwnice za

opatrzone we wszelkie trunki 
W porze obiadowej oraz wieczorem 

przygrywa orkiestra jazzowa.
Ceny um arkowane.

laściciel J. Rosłkort

B U F E T  R E S U R S Y  
P O L S K I E J

L id a , u l. Mjr1. M ackiew icza 41, tul. 68
Śniadania, obiady, i kolacje 

Pierwszorzędna kuchnia.
Kierownik M. SIEM flK

wy gabinet premiera Daladier nip omiesz
ka wykorzystać okazji, j ik a  nadarzy się 
w momencie podpisania układu anq;elsko- 
w łoskiego ■ będzie starał się wysondować 
opinię rządu w łoskiego ra  temat mo;h- 
wości otwarcia rokowań z Francją.

W  razie zgody ze strony M ussolinieyo, 
rząd francuski w ysłałby do Kwirvnału a m 
basadora, którego pie.wszym  zadaniem 
byłoby poprowadzenie pertraktacyj dyp
lomatycznych francusko-wtoskich. Amba
sador ten naturalnie —  zaznacza p. Bour
gues —  w tęczylby listy uwierzytelniające 
w myśl nowych form protokółu rzymskie
go na ręce króia w łoskiego i cesarza Etio
pii, co byłoby równoznaczne z uznaniem 
de facio panowania w łoskiego w Ab isy
nii. Jednakże uznanie de jure nastąpiłoby 
dopiero wówczas, gdy Liga Narodów 
zwolm wszystkie pańsiwa z ich zobowią
zań w stosunkj do Abisyn ii.

L 3b ® u s  P a r t y  m e  c h r e  
„ F  c u t u  L u d o w e g o "

LONDYN. (Pat.) Rad; narodowa La- 
bour Party odrzuciła propozycję utworze
nia „Frontu Ludowego".

Pierwszorzędna Mechaniczna Wytwórnia Wędlin

A. R o d z i e w i c z a
Lida, Suwalska 52. tel. 24 

Poleca na Święta: dobrej jakości najrozmaitsze wyroby masarskie, 
a w szczególności szynki wędzone nr Jałowcu.

F,rma nagrodzona złotymi medalami na wy lawach we Wlos/ech w 1931 roku
1 w  Poznaniu w i935 t o k u .

Nowe kredyty na roboty drogowe 
dla Wiieńszczyzny

W a RSZAW A. (Pat.) Wczoraj w godz, 
nacn południowych odbyto, się pod prze
wodnictwem p. wicepremiera Ini- Ługe 
nlusza Kwiatkowskiego posiedzenie Koml 
tetir Ekonomicznego Ministrów.

Komitet Ekonomiczny dokonał rozdzia 
łu kwoty 10,5 mil), zł, która przewidziana 
została w planie tegorocznych Inwesrycyj 
I robót publicznych dla Funduszu Pracy 
Jako dodatkowy krrdylr mające zwiększyć 
własne środki funduszu.

Z kwoty te) przeznaczono na roboty 
drogowe w W OJ. WILEŃSKIM, Cenh 
Okr Przemysłowym i w Zakopenem 4,5 
mil), zł. na roboty wodne przy drodze 
Przemsza —  Wisła 2 mili zł, na rozpo
częcie budowy kanału przemysłowego w 
Gdvni 1,8 mil]- zł. Pozostałą część kredy
tu przeznaczono na urządzenia uspraw
niające obrót artykułami rolniczymi, na 
roboty melloracyjine w C O D I roboty przy 
budowie wodociągu w Jastarni.

Kredyty le pozwolą na zwiększenie za 
trudnienia na robotach publicznych tinan

sowanycti przez Fundusz Pracy, a w szcza 
gólnośc’ w przeludnionych powiatach Ma 
łopolski środkowe,-, na ziemiach północ
no-wschodnich I w okręgu gayńsklm

Następnie Komitet Ekonomiczny Mini
strów p.zyjął do wiadomości przedstawia 
nych przez ministra p. I h. projekt nowej 
naczelnej organizacji przemysłu hutnicze
go.

Ponadto Komitet Ekonomiczny załat
wił szereg spraw bieżących.

Zgon prof. Wartenberga
LW Ó W . (K a t) W czoraj zmarł we Lwo- 

wie w wieku lat 69 jeden z najw.ększych 
filozofów polskich doby obecnej, profe
sor U, J. K. ś. p- dr M śtisiaw  W arfsnberg 
Katedrę filozofii ścisłe; we Lwowie objął 
w r. 1904 Pozostawił w iele dzieł filozo
ficznych w języku polskim i niemieck>m

O ^o iz & c je  f poł-czac 1 i& ioćorf l
ir egą r t la a s c  wnioski 

o oaiRdc&euia
W A R S Z A W A , (Paf.) P. prezes Rad) 

Ministrów gen- Sfawoj-Skiedlcow.ki wydał 
zarządzenie o przygotowaniu wmosków
0 ooznaczenie oraerem ooroazenia Polski
1 krzyżem zasługi w dniu 11 listopada br.

Zgodnie z terminarzem prar przygo
towawczych przewidzianym w tym zarzą
dzeniu, zarządy główne org"nizacyj spo
łecznych lub zawodowych, które by za
mierzały wyUąpić z własną inicjatywę od 
znaczeń —  powinny na,później do dnia 
1 cze:wca br. przesłać do właściwych mi- 
pisłersrw wnioski, ootęczając życiorysy 
kandydatów, przedstawionych do odzna. 
czenia.

Sęd apelacyjny i n »  ejsfyi karę 
b. s ta r a c ie  Czarnockiemu

POZN AN . (Pat.) Sąd Apelacyjny w Po 
znaniu rozpatrywał wczoraj sprawę odv.o 
ławczą b. sfarosty kartuskiego, Jerzego 
Czarnockiego, skazanego przez Sąd Okrą 
gowy w G dyni na 2 lała w ięzienia, 2  00C 
zł grzywny i utratę praw iv  lat 5. Sąd Ape 
lacyjny skazał Czarnockiego na półtora 
roku w ięzienia i utratę praw obywatelskich 
na lat 3.

Sąd postanowi* zwolnić Czarnockiego 
z aresztu za kaucją 5 000 zł.

S p ł s i a  yaj&ć racławickich 
ff s

K R A K Ó W . (Pat.) Po dwudniowej roz 
prawie przeciwko 41 oskarżonym o udział 
w  zajściach racławickich w  kwietniu ub 
r., zapadf w  Sądzie Apetscy,nyrr> w  Kra- 
kowie wyrok, mocą którego kary po jed 
nym roku w ięzienia, wymierzone 2 oskai 
zonym, zostały zatw .erdzone, co do po 
zostałych oskarżonych Sąd Apelacyjny w 
w iększości wymiar kary podwyższy*, ska 
żując ich na*6 mies. do 2 lat w ięzienia 
Wśród skazanych znajduje się rów rieź 14 
osób, uniewinn.onych w p.erwszej instan
c ji, których sprawa znalazła się ne wokah 
dzie Sądu Apelacyjnego na skutek ap®. 
lacji prokuratora.

T r z ę s c ć R B S  i l e m l  

w f e  \ ^ ł o . « z ( > r h
NEAPOI (Pat.) W czoia j rano onuło 

godz. 4 w różnych miastach południowych 
Włoch odciuro silne wstrząsy podziemne 
Dotychczas nie stwierdzono żadnych strat 
materialnych, ant ofiar w ludziach Wstraą 
sy zarejestrowały sejsmografy w catyh 
kraju.

lak przypuszczają, epicentrum wstrzą 
sów sejsmicznych znajduje się w morzu

G t b i d a  t i & m a w s k a
W A R S Z A W A . (Pat.) W aluty. Belgi belę 

89.7; dolary amer. 530; c*ol kanad. 527; 
floreny hol. 295.49; tr. franc, 16.93; fr. 
szwajc. 122.401 tunty ang. 26 49; gulaeny 
gd. 100.25; kor. czeskie 15-00; kor duń
skie 118.00, kor norweskie 133.03; kor 
szwedi;. 136.59; lir) w ł. 24.10; marki lin 
11.71; marki nlem. 213.07 (aew .zy ); msrkł 
sr&bne 10o.00 (waluta); Tel A v iv  26 20, 

Papiery proc : 4 i pół proc. wewnei*z-- 
na 65 00; 3 proc Inwest. I err 8/.00jf
3 Droc Inwest. II em. 8C.75, 5 proc. kon- 
wersyjna 69-50; 4 proc. prem. doi. 42.00?
4 proc. konsolidac. 67 00 8 3 iem doi.
kup. 69.55; 4 i pót proc. ziemskie sen ia 
piąta 63.50.

kronika telegraficzna
—  „Lietuvos Aldas" podaje statyslkę 

emlgracjl z Litwy w r. 1937. W  roku tvm 
z Litwy wyem igrowało 9/9  osób, w vm 
4P7 Litwinów i 447 Żydów  Porównanie 
z danymi z 1935 r. i 1936 r. wskazuie, żo 
em gracja staie znacznie zmniejsza s‘ę .

—  Ojciec święty przyiął werorai n* 
aud,encj kardynała Kakowsk.ego

Żytfzi rumuńscy odwołuj się do Ligi Naród.
G EN EW A. (Pat.J Komitet wykonawczy 

światowego kongresu żydowskiego prze 
słał de przewodniczącego Rady Ligi Na 
rodów, do ministrów spraw zagranicznych 
Francji I W . Brytanii oraz do członków 
Komitetu rrze :‘i, powołanego do zbada
nia sytuacji Żydów rumuńskich, telegram, 
w którym przypomina, że 1 kwietnia upły 
nął termin, ustalony przez rząd rumuński

dla wprowadzenia nowej ustawy o rewizji 
obywatelstwa.

Ustawa ta. zcunlem komitetu wykonaw 
czego, jes sprzeczna *z postanowieniami 
traktatu o ochronie mniejszości, to Jeż ko 
ntifeł wykonawczy zwrara uwagę na ko
nieczność niezwłocznego zwołania Komi
tetu Trzech w celu wstrzymania stosowania 
wspomnianej ustawy.
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K tym roku zabraknie nz cr 
samochodów

W  ro k u  ub ieg łym  p ism o  nasze za
a la rm o w a ło  opin ię  p u b liczną  n iezw y
k łym  zjaw isk iem : oto u sp rzedaw -
' ; • zaczęło nagle b ra k o w a ć  sa m o 
chód , w *Wszystkie p rzedstaw iciels t-  
v i irm sam o ch o d o w y ch  m ia ły  za 
m ów ione  na w;ele miesięcy n ap rzó d  
■Wozy, tak  iż doszło do tego, że nie 
chcia ły  p rz y jm o w a ć  now ych  zanió- 
w.ień - ‘-lóż się s ta ło? Czyżby był tak 
wąelki popyt?  Czyżby k o n iu n k tu ra  zro 
biła  aż tak i  wielki skok  n a p rz ó d ?  J a 
koż nie  odczuw aliśm y tego po n a s /e j  
kieszeni. Co się okaza ło?  To nie po- 
Pyl był tak s trasz liw ie  wielki, ty lko  
Podaż n iezw ykle m ała , nie n a d ą ż a ją 
ca za tym  m in im a ln y m  naw et zapo
trzebow an iem , jak ie  nasz ry n ek  k ra-

C*cho sza

Kuryer Meta
fizyczny*

>>SzutaS(, szczęścia, wstąp na  chwilę"  — 
a r n Ł to cl-eiś hasło pew nej  ko lek tu ry  
u.wskiej okazało  się  d o skona łym  male- 

la em  do n iejednego do wcipu, szczególnie z 
u  tych, k tó re  m ożna  by zaliczyć do dz t ł u

^Przypiętych łatek".
tJpow iadał  m, na  p rzy k ład  pewien z n a 

jomy, na ścianie gm achu  k a s y  Chorych 
“ V. oli w W arszaw ie ,  (było to więc przed 
P wstaniem obecnej  Ubezpieczalni Społecz
n i )  nap isa ł  pewien  dowcipniś  w widocz 
n ym m ipjscu  w ie l i  mi l i te ram i:  „Szukusz
śmierci.. . ws tąp  na  chwilę“ .

W zw iązku  z n ieo p a ten to w an y m  żar tem  
0wego, zapew ne b. członka  Kasy Cli., w a r 
szaw ian .n a  p rzychodzi  mi na  myśl, że p. 
l - ^ r i a n  D ąbrow ski,  właściciel k o n cern u  łka- 
ca, znalaz ł  się w podobne j ,  j a k  ta szanowna 

Lslytucja, syfftacjifcyO 
biedy cala E u ro p a  (ba — cały światl) 

oczekiwała  w y n ik u  n iedaw nych  zażar tych  
Walk pod M adrytem , czytelnicy I. K. C. 
wkroczyli  p ierw si  do stolicy H iszpanii  ze 
zwycięskimi w ojskam i gen. F ranco .  Że się 
wkrótce okazało,  iż było to zupełnie  „meta- 
f z y c z n e "  przedsięwzięcie, gdyż M adryt  z n a j 
dował się cały czas w rękach  w ojsk  rząd o 
wych — to głupstwo.

Ii edy ś. p. ujcicc obecnego króla  E giptu  
Fuad, leżał w ciężkiej chorobie,  czytelnicy 
„T mpa Dnia (dziennika k o n c e rn u  lkaca] do 
wiedzieli  się nagle  z depeszy w ybite j  wielki- 

l i te ram i (a jakże]) na  pierw szej  stronie,  
ze król  F u a d  u m ar ł  I  wszystko by łoby w 
Porządku  gdyby nie to, że na  3, zdaje  się 
‘ tronie tego sam ego n u m eru  było nap isane  
czarne na b ia łym , że k ró l  F u a d  żyje. Ożył 
W ciągu k i lk u  m .nu t ,  k tó re  t rzeba  bvło po- 
Sw c‘r 'ć  na  prze jrzen ie  w iadomości od 1 do 
® strony. To  ci emocjal
k No, to osta tecznie  były „sensac je"  do wy- 

czenia i z pew nośc ią  zostały  jśiż zapom n.a  
-bipt?... Cóż nas E gip t  obchodzi. Ma- 
••• T ak  czy owak, los jego jes t  przesą- 

*'y; zresztą  gen. F ra n c o  nie będzie miał 
j1 'Pewno p re ten s j i  do p. M. D ąbrowskiego o 

> ze go uprzedz ił  i w kroczy ł  do M adrytu  
P erwszy.

Ale w tych dniach dali o sobie znać ko- 
fespondcnci k ra j  owi...

J >k w iadom o zn ak o m ity  pisarz, Al. Swię- 
toch°\vs4;i, z łożony jest  c iężką chorobą.  Cała 

ska śledzi z n iepoko jem  k o m u n ik a ly  o 
‘ tanie choroby ,  z wyjątkiem...  czytelników 
•zanownego Ikacusia ,  k tó rzy  przeżyw ają  F a r  

IeJ sk o m p l ik o w an e  wrażenia.
Oto n a  15 str. n i td z  Mnego n u m eru  (z dn. 

*1 bm.) znaleźli i przeczytali  dużą dwuszpal  
lówkę, p( „Z m ar ł  Aleksander  Swiętochow- 
'k '  (z fo tog raf ią  , ,zmarłego‘T). Było tam  na 
nl ■' ne m iedzy innym i,  że „m nogość  jego prac  
publicys tyczn ych nie da s ę n a w e t  wymie-
'  " ty tu łów  w k ró tk ie j  n o ta tce  pośm iert-

(podkreś lenie  nasze) ild. itd.
A więc u m a r ł  —  p o m y śla ł  z żalpm niejc-

en Po p rzeczy tan iu  tej  wiadomości.
T ym czasem  następnego  dnia, w n u m t-
z dn ia  12 bm.,  n a  str .  4, znaleźli czytel-

mcy h  K. C. n a s tęp u jąc ą  n iew ie lką  wiado- 
taość:

i>i*o W a ż n a  c h o r o b a  a i  e k s a n d r  v
ŚW IĘTOCHOW SKIEGO.

W arszaw a ,  10 kwie tn ia .  Jak  donoszą 
1 W arszaw y ,  w iadom ość,  k tó ra  po jaw iła  
się  w-czoraj w prasie  o śmierci znakom i- 
łego p isa rza  i publicysty-, A leksandra  
Świętochowskiego, okaza ła  się na  szczęś 

*tie n iepraw dz iw ą. . ."
A więc: „wiadom ość, k tó ra  po jaw iła  się 

Wrzoi-iaj w prasie"...  D oskonałe  określenie  to 
‘•w pras e'  ale — dla tych, co czy ta ją  tylko 
••jedną prasę" .  Co zrob ić  n a to m ias t  z tvmi, 
k tó rzy  przeg ląda ją ,  jeszcze „ inne p ra sy " ?

z  sytuacji  tej  jest  tylko jedno  wyjście: 
t a przes tać  czym prędze j  w ydaw ania  doda tku  

. .Kuryer Metapsychiczny i Metafizyczny",  
k tórego wpływ na... red ak c ję  „Tem pa  D nia"  

lk a c a  s ta je  się dla k o n c e rn u  n a d e r  Wo- 
iw.'T> ■ sam  Ikac  p rzem ianow ać  na  „Ku- 

3 cc Metafizyczny". Chłopcy--sprzedawcy ga- 
aet zau n as t  „K u ry er  K rak o w sk i"  na  j u l ro "  

mogli wówczas krzyczeć: „Śmierć  króla  
afla na julro".  „Wzięcie  W alen c j i"  „na 
)utrze“ itd co k(o chce Cik>

jow y  zgłasza. W  k o ń cu  sezonu trzeba  
było zw iększyć nasz im port ,  ale byl 
to im p o r t  n ieu regu low any ,  w p ro w a 
dza jący  na  ry n e k  n ieodpow iedn ie  dla 
naszych  w aru n k ó w  m aszyny, słowem  
w p ływ ający  w rezultac ie  raczej h a m u  
jąco  na naszą  m otoryzac ję .

W  ro k u  b ieżącym  popy t na sam o 
chody  będzie jeszcze większy, niż w 
ro k u  ubiegłym. Dwie na  to będą skła 
da ły  się przyczyny. P rzede w szyst
k im  lepsza k o n iu n k tu ra ,  większa ilość 
w olnej gotówki, co oczywiście m a  
znaczen ie  decydujące. Drugą przv- 
ezyną  jes t  now a us taw a  o u lgach dla 
nab y w có w  w szelkicli typów  po jaz
dów- m ech an iczn y ch  Ulgi te będą  wen 
Ie nie małe, gdyż sięgają  dwudziestu  
p ro cen t  ceny  po jazdu  m echanicznego, 
a b ęd ą  s tosow ane  w ten sposób, że 
owe dw-adzicścia p rocen t  ceny d an e 
go po jazdu  będzie sk reślane  z p o d a t
ku  należnego od nabyw-cy Skarbow i 
Pań s tw a .  Co więcej —  jeśli wysokość 
p o d a tk u  wynosi w d an y m  ro k u  m niej 
niż p rem ia  należna  p ła tn ikow i jako  
nabyw cy  sam ochodu , to reszta prem ii 
będzie p o trą c a n a  z p o d a tk u  jeszcze w 
c iągn dwu lat nas tępnych  Innym i 
słowy, jeśli k toś  kupi sam ochód za 
pięć tysięcy złotych to S karb  P a ń 
stwa dopłaca  mu ty tu łem  prem ii ty 
siąc złotych, zw aln ia jąc  go na tę su 
mę z p o da tku .  Jeżeli kupu iesz  drogi 
Czytelniku m olocyk l za półtora  łv- 
siąca. to zapłacisz o trzysta  złotych 
m nie j Skarbow i P ań s tw a ,  czyli że mo 
tocykl będzie cię kosztow ał 1.200 zł, 
zam iast 1.500 zł.

Mało tego! Kogo dziś tam  siać na 
k u p n o  sam ochodu .  czv m otocykla  za 
go tów kę ' Aaa, gdyby tak na raty... —  
pom yśli jeden  czy drugi. T ym czasem  
sprzedaż  lift ra ty  p rzedstaw ia ła  dla 
f i rm y  pew ne  niebezpieczeństw o —  
kto  go łam  wie, tego kupu jącego!  
Spraw ę tę znacznie  u p raszcza  w y d a 
na n iedaw no  ustaw a o re jes trow ym  
p raw ie  rzeczow ym  na po jazdach  m e 
chan icznych . Jest  to coś jak b y  h ipo te  
ka na  s a m o -b o d a c h  czv m o 'ocyk!aeh  
i znacznie  zm niejsza  ryzyko  sp rze
daw cy, k tó ry  ma ła tw y  sposób rew in  
d y k o w in ia  na leżności od p łn tm ka . 
Oczywiście p rzy  snrzedaży ra ta lne j  
popy t na sam ochody  odrazo  się zwię 
kszv

Dochodzą  do tego p iw n e  inne u l 
gi, jak zm niejszenie  opłat na P a ń s t 
wowy F u n d u sz  D rogow y od sam ocho 
iłów c iężarow ych  i dorożek  sam o ch o 
dowych.

Otóż popyt, n iew ątp liw ie  w roku  
hieżącyc będzie znacznie  wyższy niż 
w  ro k u  ubiegłym. A jak  sp raw a  przed 
s taw ia  się z p o d a ż ą 0 Czy pow tórzy  
się sytuacja  z roku  zeszłego, gdy arna 
torów- na sam ochody  było więcej niż 
sam ochodów ?  Ciekawe uwagi na te

m at sy tuac ji  w ro k u  bieżącym  d ru k u 
je „Codz. Gazeta Handlowa"1:

W szystko  w sk azu je  n ł  to. że będzie 
on a  jeszcze gorsza  niż w roku  uD iegłym . 
P o  p rzy zn an iu  n ow ych  ulg podatkowych 
d la  naby w có w  p o jazdów  Hieelianicznycb, 
popy t  na  now e  wozy niewątpliwie  wz.roś 
nie b a rdzo  znacznie ,  IV jakiż  iposón icn 
popy t  może być zaspak a jan y ?  P ro d u k 
c ja  k ra jo w a ,  w ścisłym tego słowa znacze
niu, może n a jw y że j  dostarczyć 2500 v o  
zów (sam ochodów osikow ych ,  cię*aro 
w j e b  I motocykli) .  Z n  n ł rżu  może być 
przy  na jw ięk szy m  wysiłki: 050(1 sainoclin 
dów (ok. 5000‘ tys. śan-o ihodów z mon 
łowni L ilpopa  i oko ło  1.-00 samcchodó-i 
z m on to w n i  P. Z. tuż.), RUftem daje  nam 
to ok. 0000 sam ochodów

Rzecz oczywista ,  w o ły  w y p -id u k n w e-  
ne I zm o n to w an e  w k ra ju  nie zaspokoją 
wszystkich po trzeb  ryn .  u wewnętrznego 
B ra k u je  jeszcze kilka. a Jnych  t is ięey  w o 
zów, Bo jeśli w r. 1037 Ą  rzcdaRfcuy o g ó 
łem 0008 nowych  pojazdów mechanic 
nyeli,  to w r o a u  bieżą,. vm przy znacznie 
rozszerzonych  ulgach podalkowych i przy 
rozwin ięciu  r a ta ln e j  - przedaży o r i z  oh 
u t le n iu  nplal  od n iek tórych  pojazdów na 
Pańs tw ow y F u n d u s z  Drogowy powinniś
my sprzedać  eo n a jm n ie j  przeszło 15 tys. 
po jazdów  m echanicznych .

Zdaniem  wyżej cytowanego pis
m a  nie stanow i to jeszcze p rzep eh re-  
nia rvnku .

N atura ln ie ,  m ożna  by ulokować n» na 
szym ry n k u  znacznie  więcej wozów, na  
wet około 20 tys., gą .  b , podaż był* do 
sta teczna,  a sp rzedaw cy  nic suełnlaH fu n 
kcji  dobroczyńców , przydzielających ła 
skawie zam ów ione  samochody, Iccz za j
m owali się pozysk iw aniem  nowveh kli-n  
tów, n ak ła n ian iem  ich do klinowania sa 
m ochodów , a  więc p r z y c z y n i a l i  się do 
zwiększania  po jem nośc i  rynku.

Jak ieś  b łędne  ko ło  jest to rem  n a 
szej polityki m otoryzacy jne j.  N arze 
k a m y  wszyscy na b rak i  motoryzacji,  
b rak i  rzeczywiście ka tas tro fa lne , a w 
chwili, gdy m ożna  by nasz p a rk  sa 
m ochodow y  zw iększyć d o s \ć  p o k a ź 
nie (oczywiście pokaźn ie  jak  na s to
sunk i polskie) is tn ie je  uzasadniona 
obaw a, że chętni nie będą mogli n a 
być sam ochodu . T rzeba  odrazu pom y 
śleć o tym  by w pe łn em  sezonie n ik t 
nie m us ia ł  czekać  m iesiącam i na m a 
szynę, a w ko ń cu  odejść z kw itk iem  
lub kunić.. j a k ą ś  tandetę ,  n m n r i id a t -  
n ą  n a  nasze, wcale n ie  a rcydoskona łe  
drogi. T rzeba  od razu  zorganizow ać 
im p o r t  sam ochodów  w gran icach , ja
kie są n a m  potrzebne, a jednocześnie  
myśleć o n a p ra w d ę  szerokie j ro zb u 
dow ie  k ra jo w eg o  przem ysłu  samoclio 
dowego. Ale to sp raw a  nieco dal 
S7cj  przyszłości. W  przyszłości w  lbliż 
szc | chodzi o to, b v  k a ż d y  m ógł zao
p a trzy ć  się w m aszynę, jeśli ty lko słan 
jego kieszeni na to pozwala.

Ołk.

^Popierajcie pierw sza w  ŹKraju poł- 
dzietnię ^Przeciwgruźlicza tu powiecie

w i l e ń s k c - f r n t  i  i

RADIOODBIORNIKI
„TELEFUKAEK"

SIE C IO W E  1 R A T E R V J!SE -  
Sprzeddż od 1 kwietnia do świąt
na specjalnie dogodnych warunkach

w FI RMI E

R A D l C i - M 0 T O R “
W ilno, W ie lka  10. tel 2« 01
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Ś W I Ę T A  Z A  P A S E M

Nowości wydawnicze Koju“
M agdalena Sam ozw aniec. — W róg  

kobiet. —  Siedem naście  szkiców z 
lądu  i m orza , luźnie  pow iązanych  ze 
sobą jed n y m  tem atem : k ry ty k i  k o 
biet. W szystk ie  ich w ady w yładow uje  
M agdalena Sam ozw aniec  bez koszul 
ki, w ro zm ow ach  dw óch  s ta rych  k a 
walerów, w ęd ru jący ch  po wszystkii li 
kąc ikach , gdzie, je znaleźć moi na. Ko 
zne snobizm y, n iekonsekw encje ,  n a 
iwności i bezczelności kobiecy, p o d 
chw ytu je  k lasyczna h u m o ry s tk a  pols 
ka bez litości. Z nany  dowcip Magda 
leny Sam ozw aniec , bys tre  oli erw acje  
zręczne chw yty  i ciągle nowe tem aty  
pozw ala ją  czy tyw ać te h u m o resk i  bez 
znudzenia.

Stefan W icch cek i (W iech). —  Ja 
panu pokażę! D ru k o w an e  przew ażn ie  
w F x p ress ie  h u m o ry s ty czn e  obrazki 
z sali sądowej, p rzew ażn ie  sa bardzo  
zabawne, nazw iska, nie w iadom o czy 
zmyślone, czy rzeczywiste, do d a ją  ko 
m tzm u k ażde j  anegdocie, a typki i 
o k ro p n a  g w ara  w arszaw sk ich  dołów 
sprawia n iesam ow ito  wrażenie.

Maria K uncew iczow a. — D w a księ  
życc. (Drugie wydanie), Nkc dz iw ne

go, że śliczne, subtelne a m alow nicze  
nowele o K azim ierzu n a d  W is łą  zn a 
lazły uznan ie  u publiczności. Z esta
wiono tu  dw a światy, p rzyz iem ny , m a 
lom iastec7kow v i górny, lotny, ,,księ 
życowy", a r tys tów , k tó ry m  się zd a 
rza ją  cudne  przygody, op isane  trochę  
jak b a jk i  dla dorosłych  dzieci. Deli
k a tn a  ironia i dużo poezji, wdzięk i 
sm ak życia, cechują  te k o n tra s to w e  
nowele.

M aria  U kniew ska. —  Strachy . —  
M arian  I l e m a r  w p rzed m o w ie  robi z 
tego za jm u jącego  re p o r ta ż u  n ieom al 
arcydzieło. N iezaprzcczenie  jest  to 
wzięta żywcem  z is tn ienia  g ir lasków  
dobra  au tob iog ra f ia  g ir lask i Teresy  i 
Modcckiego, sławnego a u to ra  i ak to  
ra rew iow ycb  tea!rówr Zdarzenia , ot 
zwykłe: uwodzenie , sztuczne po ron ię  
nie, g łodówki, dz iu raw e  trzew iki, 
chwilowy zbylck, potem  p raw ie  n ę 
dza. Różne lypy  tancerek , szczegóły 
lecliniczne ich prac.y, typy  p ro fe so 
rów. B ardzo dob re  s tu d iu m  z tego ży 
cia zakulisow ego, o k tó ry m  jniblicz- 
ność m ało  wie. Coś w typie rep o r tażu  
W orce l la  w ..Zakazanych  * re w ira c h “

NA WIDOWNI
W ITOS OPUSZCZA NA STAŁE  

CZECHOSŁOWACJĘ?
Itozcszła  sie pogłusku. jak u b y  p rzyw ódca  lu 
t łowców W in cen ty  W itos,  m ia t  w na jb l iższym  
czasie opuśc ić  C zechosłowacji .  Na pół r; .ku 
p. \v i tos udać  się m a do Am eryki  po czym 
powrócić  m a  do E u ropy  i osiedlić się na  sta  
łc w Szwajcarii .

RADA NACZELNA ZW. POLSKIEJ 
MŁODZIEŻY DEMOKRATYCZNEJ
10 bm, odbyło  się zebran ie  rudy  naczelne j  

ZwiązKU Polskie j  Młodzieży D em o k ra ty cz 
ne j  W śród  zgrom adzonych  zarysow ał  się 
podział nu trzy g rupy. Obie opozycje  a tako  
waty silnie zarząd  główny za linię polityez- 
ną.  Do wyborów do zarządu  głównego stanę 
ty dwie listy. W w yniku  glosowania  przesz
ła l is ta  p. W rony ,  k tórego popa r ła  lewica.

I
I

LUDOWCOM GINĄ LEGITYMACJE
Na t e r e n ie  powia tu  S ło n im sk ieg o  „niczna  

ni sp raw cy "  s k r a d l i  z dom u tamtejszego 
prezesa  powia tow ego Mron. Lud. k i lkadz ie 
siąt sz tuk nicwy-pełnionycn Icgityinacyj Stron 
u ic twa Ludowego.

Komuż taki  „ ra b u n e k "  był potrzebny?.. .

ROZWIĄZANIE „HECHALUC-PIO- 
NIER“ NA POLESIU.

i  ,
Decyzją  wojewody poleskiego zatwierdzo

ne zostało  zarządzenie  pińskiego sta rosty  
powiatowego, rozw iązu jące  żydow ską  organi  
zaeję  „H echa luc -P ion ier" .  O rganizac ja  ta  
s ta tu tow o  m ia ła  za z aaan ic  przygotow anie  
k a d r  robo tn iczych  d la  emigrac ji  do Pa les ty 
ny. W ładze  dopa trzy ły  sie  dzia łalności w y 
wro tow ej  w tej  organizac j i .

J e d n y m  z g łównych o środków  azia la inoś 
ci organizac ji  była  osada przy st. ł to rodysz-  
cze, gdzie eholuee byli za trudn ien i  w fab ry

N e t  ŚstflĘta
cukrowe i czekoladoweBARANKI

| P  \ U L  czekoladowe od najskrom- 
J f \ M  niejszych do ozdobnych na» 

pełnionych czekoladkami

FIGURKI z najlepszej czekolady
€ \ l / | p r f l i y i u  r  z czystego marcepa. w  t l |  W U l i n i  nu i czekolady

MAZURKI i TORCIKI
w kilkunastu odmianach 
orfz

d u ły  w yb ó r gustow nych  upom inków
p o l e c a

E. Wedel
cc dyk t  „P lyw ood-U ulon" .  Oddział ten li
czył około 150 rzeczywistych czlouków,

MŁODZIEŻ TRZYNASTEGO MAJA 
RAZEM

Z MŁODZIEŻĄ SOCJALISTYCZNĄ.
J a k  się dow iadu je  Ag. „Echo" ,  w m an i

festac jach  p ierw szom ajow ych  m a wziąć pier 
wszy raz  udzia ł  o rgan izac ja  młodycti piłsud 
czyków, k tó ra  zn an a  jest  pod nazw ą  „Mło
dzież trzynastego  m aja" .

ILU JEST ADWOKATÓW ŻYDÓW 
W  POLSCE?

W  Polsce jest  ogółem zare jes t row anych  
7.000 adw okatów , w tym ad w o k a tó w  Żydów 
jest  3.700. Mimo tego, że ogólnie  jest  Żydów 
w Polsce około  10 proc. z a jm u ją  ont w a d 
w oka tu rze  53 proc.  W  n iek tórych  apelac jach  
sądowych, ja k  np. w lwowskiej ,  jest  wśrótf 
adw oka tów  73 proc.  Żydów.

Wielker nowoczesna i?dyn!a

Rzut OKa na ulicą Świętojańską w G dyn i, z widokiem na d a ls zy m  p la n ie
i jego urządzenia.

na por

o re s ta u ra c jac h ,  jeszcze raniej zna
n y m  św iatku .

J u liu sz  D ąb row sk i i TaiU-usz k w la  
tk ow sk i. —  Jed en  tru dn y rok . —  Dzie 
je dw óch d rużyn  h a rc e rsk ic h  k tó re  
s taw ia ją  sobie za zadan ie  w ykonać  
p ro g ram  społeczny w d u ch u  h a rc e rs  
kim, o rgan izow anie  p racy  i „part i i  
uczciwych ro b o tn ik ó w " .  W a lk a  z bez 
robociem , pom oc ludziom  w po trze - 
hic. H arce rze  w y k ry w a ją  nadużyc ia  
w b e ton ia rn : ,  w ogóle czynią d o b rze i 
Książka, widać, że op isu je  p raw dz iw e  
zdarzenia, jest  k rzep iąca ,  o d p ow ied 
nia i p o trzeb n a  dla młodzieży, z o rg a 
n izow anej w związki., jako w sk azó w 
ka p racy

—  Juliusz Kleiner. — W  kręgli Mic 
kiew icza i Goethego. W nik liw e  i -sub 
telne s tu d ia  prof. K le inera  o Miekiewi 
czu, Goethem  i S łow ackim , u ję te  syn 
tetycznie, zes taw ia ją  l i te ra tu rę  po lską  
z w szecheu rope jską .  R ozw aża jąc  nn - 
lody p ra c y  g en ia lnych  ludzi, o k!ó- 
rych pisze, nie zn ad b u je  a u to r  s trony  
uczuciow ej i roz trzą sa  ją z całym  
wczuciem  się w postaci z dziel w ie l
k ich  poetów', B a rw n e  i żywe jest stu 
dium o K ras ick im  o E dyp ie  rów nież 
ciekaw e jest spo jrzen ie  na kom e.be  
F re d ry  (Śluby i Zemstę) od s trony  pa

rodii ro m a n ty z m u  i Dziadów1. Sfu 
d ium  o Ż erom sk im  i wreszcie s tud ia  i, 
teorii l i te ra tu ry  i m etodologii  b a d a l i

Karol Irzykow ski. —  L żejszy kall 
ber. Dwadzieśc ia  a r ty k u łó w  znanego 
iron is ty ,  z e b ran y ch  pod has łem  wy ty 
k a n ia  b liźn im  ich nonsensów  I rzy 
kow ski m a  d a r  d o ty k a n ia  w szystk ie
go lekko, a je d n a k  z e ru d y c ją  uczone 
go naw-et, jeśli chodzi o rzecz m nie j 
szej wagi. W y d a je  się, j a k b y  au to r  
n ieraz  sam ze sobą się w ykłócał,  roz 
t rząsa jąc  k a ż d ą  rzecz na ro z m a b e  
s l ro n s .  Szperanie  po m yślach  ludz
kich jesl  zajęciem  n iezaprzcczenie  po 
b u dza jącym  myśl ludzką  W tej p o r ią  
gającej książce  p o ru szan e  zagadn ie 
nia b ieżącej chw ili  d a ją  dużo m ater ia  
łu  do k o n f ro n ta c j i  w łasnych  pog lą- 
dów z cudzym i.

Bruno S eh u lt/. — Sanatorium  pod 
klepsydrą. N iesam ow ita  opowieść, tak 
jak  „Sklepy  cy n a m o n o w e 11, tak sam o 
oiciec, u lega jący  dz iw acznym  mefa 
m orfozom  Czytelnik zostaje Wciąg
nięty w jak ieś  „kręgi legendarne  u t 
kane  ze w szystk ich  k u l tu r  i mitologii, 
rozw ija jących  się w fabulistyfcę po
g m a tw a n ą  i o sz a łam ia jącą11. Jeżeli me 
zdoła k toś  w n iknąć  i wżyć s ę w it  
litosferę tej cudacznej  bajk i,  pełnej
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P/cces o 10 mimów  złotych odszitPdowania
W Wydziale Cywilnym Sądu Okr 

w Warszawie toczy się proces o zwrot 
gruntów skonfiskowanych przez rząd ro 
syjski Zgromadzeniu O . O. Misjonarzy.
- O. o. misjonarze w roku 1863 bral' 
czynny udział w powstaniu I wtedy to na
stąpiła konfiskata I wygnanie zakonu z 
granic zaboru rosyjskiego

Zgromadzenie przeniosło się do Kra
kowa, gdzie dalej prowadziło swą dzia
łalność.

Grunty skonfiskowane stanowią czwo
robok pomiędzy Krakowskim Przedmie 
ście.n, Mazowiecką, Świętokrzyską I Trat: 
gutta. Część placów należy obecnie do 
miasta, reszta przeszła Jul w ręce pry
watne.

ty u/fos

O- o. misjonarze domagają się zwro
tu łych terenów, które są jeszcze w ręku 
miasta, za poiostałe zaś lądują odszko
dowania w wysokości 10 mi/onów zło
tych. 1'

Ponieważ Zarząd Miejski hv:erdzl, że

obecne Zgromadzenie O . O. Misjonarzy 
nie jest tym samym, któremu tereny skon
fiskowano, zostało złożone w Sądzie od
powiednie zaświadczenie z Rzymu

W imieniu Zakonu wyslępują adw 
Leon Nowodworski I Nadntowskl.

200 lat sewrskiej porcelany

staje się wyjąt- 
kowo piękny  

przez stałe mycie szamponem nie zawiera-

1‘ącym mydła. U nikamy w ten sposób brzyd- 
tiego, szaro-białego nalotu wapiennego, 

włos zaś pozostaje elastyczny, zdrowy i 
uzyskuje wspaniały połysk przez

r  ■ m v hp C i lVI ;T U ■L/A <5
S zam p on  Czarna g łr /M a
W  2-ch odm ianach: d la ciemnych i jasnych włosów

Nowe siwiiufl syotfiyo^e 
w Nfeiiiez?ch

Eiaiito z r>by zastępuje 
uiałKo z kurzego jaja

Nastawie.iie przemysłu niemieckiego 
na surowce sy Ja tyczn e  osiąga obecnie 
coraz większe rozmiary Wytężona praca 
chemików w tym kierunku daje prawie co 
dz'ennie nowe, nieoczekiwane osiągnięcia. 
I tak np, osiałnio powstał tam najnoM.zy 
surowiec syntetyczny, kfóry ma odegrać 
poważną ro'ę w dziedzinie aprowizacji, 

•k również używany Lę d z :e w celcch 
przem ysłowych. Jest to o ałko, uzyskiwa 
ne z n ięsa pewnego galunku ryby mor 
ski~;. Z 22 kg. mięsa rybiego można spre 
parować jeden kg. białka. Posiada ono 
wysoką wartość i używane w stanie su
chym ma szczególne znaczenie dla prze
mysłu p :ekarskiego Białko ło znajduje 
się już w handlu pod na-.wą „W ik ing  —  
Eiweiss", sprzedawane iako b ;ały pro
szek, kióry ,po rozpuszczeniu w 15 częś 
ciach zimnej wody jesi natychmiast goto 
wy do użytku- Jeden kg. 'akiego rOipusz 
czonego białka z ryby ma *aką samą war 
tość, jak białka z 34 kurzych żółteic lub 20 
całych jaj. W  ten sposób można zaoszczę 
dzić dużo tłuszczu i co ciekawe, pieczy 
wo zachowuje świeżość przez dłuższy 
czas.

Tak w ięc w Niemczech wykorzystują 
ryby nie tylko do fabrykacji konserw, tra 
nu, poza zasadniczym przeznaczeniem —  
jako artykułu spożywczego, ale łakże 
doszło już do wykorzystywania m ęsa 
rybiego dla innych celów.

Rzadki jubileusz 200-Iecia isłnienia za 
kładów przem ysłowycn obchodzić ma w 
bieżącym  roku słynna fabryka porcelan) 
w Sevres, pod Paryżem.

Sewrska fabryka była nie tylko pierw 
szą faoryką porcelany la w ielką skalę, ale 
zalicza się w ogóle do najdawniejszych 
zakładów przemysłowych, posługującym 
się metodą mechanizacji pracy.

Początkiem słynnej fab-yki było  utwo
rzenie w 1738 r. pracowni, poświęconej 
studiom nad materiałem1 ceramicznymi 
Pracownia mieściła się pierwotnie na łe 
renie V in ce ir .e s , ale już wkróice D.zenie- 
siono ją do Sevres, m ieszczącego się na 
połowie drogi z Paryża do W ersalu, a 
więc w bezpośredniej bliskości dworu 
królewskiego. Swój początkowy szybki 
rozwój zawdzięcza fabryka Królowi, który 
odkupił ją oa pierwotnych współw łaści
cieli. A  że fabryczna produkcja porcela
ny była na owe czasy niebylejaką sen
sacją, Sevres cieszyło się względami 
i opieką nawet samej... Madame de Ponru 
padour.

Sevres miało —  według zamierzeń kró 
lewskich —  stanowić konkurencję fabryki, 
uruchomionej w Niemczech przez Augu
sta Mocnego (króla poRtiego  i saskiego)

znanej z wyiobu fzw. chińskiej porcelany. 
Wkrótce fe i zaczęły opuszczać zakłady 
w Sovres v^paniałe w azy, artystycznie 
zdobione, dalej luksusowe nakrycia sto
łowe, różne figurki i figurynki, stanowią 
ce rodzaj reproduKcyj najba.dzie j zna 
nych dzieł rzeźbiarzy ówczesnych. Okres 
rewolucji francuskiej zahamował rozwój 
Sevres, ale tylko na krótko, gdyż fabryka 
zac ię ła  już za pierwszego cesarstwa pra 
cowac pełną parą. N iezwykle bogata pro
dukcja ówczesna nastawiona była prawie 
wyłącznie na gloryfikowanie Bonaparte 
go i upamiętnienie w ielkich wydarzeń z 
okresu jego rządów. Fabryka, kierowana 
przez najwybitniejszych chemików XIX 
w ieku, zawsze pod kontrolą państwa, zy 
skata sobie stopniowo wszechświatową 
sławę. O becnie, sewrska porcelana —  to 
już swojego rodzaju sym col, a jednocze
śnie wspaniałe narzędzie propagandy 
Francji naprawdę na całym św jeć.e.

W ypada jeszcze nadmienić, że od po 
cząłku 1927 r. nadano zakładom w Sevres 
pewną autonomię finansową i admimslra- 
cyjną, co Drzy jednucześnie dobrze roz- 
budowanej organizacji handlowej pozwa
la na rozprowadzenie słynnej porcelany 
dosłownie po całym świecie.

“ Ś S ^ O N I f i K I
u f i K u n m ;
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„Sjilendid *so,ation“ paśstw północnych
W  związku z naprężoną sytuacją mię

dzynarodową, minister soraw zagianicz- 
nych Szwecji, Rikard Sa id ler, w ygłos:t 
ostatnio p riem ćw ien ie  n*i femat stanowi
ska, jakie zajmą kraje nordyckie na w yp a
dek konfliktu między mocarstwami Euro
py. Na wstępie min- Sandler podkreślił, 
że główną wytyczną krajów no-dyckich 
jest ścisła neutralność w razie wybuchu 
wojny. „Żadna śiła nie będzie w słanie 
zmusić jakiekolw iek z pańsłw Północy do 
wzięcia udziału w wojnie po sfrome któ
regokolw iek z krajów " —  oświadczył 
min, Sandle i. —  „Sztaby generalne 
pańsłw obcych nie powinny w swych ew. 
proieklach i planach na przyszłość liczyć 
na ingerencję z naszej sfrony. ledynym ce

M O F  O f S Y K L E  m od e le  1938

o  w  e i i  r
100 cm

różnych marek, na wyjątkowo dogodnych warunkach, 
po cenach najtańszych sprzedaje

R a d i o - M o t o r
Wlluo, Wielka 10, tel. 24-o1

zagm atw ali  i koszm arny  cii ob razów  
(np. o jca  zam ien io n eg o .w  k rab a ) ,  to 
wszystko w yda m u  się k o m p le tn ą  bre  
dnią, bez k rz ty  sensu. Ale jeżeli ktoś 
w ten  k l im a t  g o rączkow ych  snów  wpa 
dnie, dozna  w rażeń  silnej g rypow ej 
gorączki. Może ty lko  o to au to ro w i 
chodziło?

M ieczysław  li. L ep tck i Madagas
kar. — Kraj. Ludzie. K olonizacja.
Pierw sza  po polsku  n a p isa n a  m o n o 
graf ia  tej wyspy, zdobyte j przez P o la 
ka Beniowskiego. N ap isa ł  ją  w ie lo le t
ni a d iu ta n t  M arszałka , znany  podróż  
nik i a u to r  k s iążek  o d a le k :rh  k r a 
jach, u m ie jący  nad zw y cza jn ie  bys tro  
I szybko o r ien to w ać  się w w a ru n k a c h  
nii z n an y ch  lądów. P on iew aż  zaczęła 
być na serio m o w a  w m ię d z y n a ro d o 
wych k o m is jach ,  o ko  lieczn iści kolo  
nii dla P o lak ó w  i po lskie1: Żydów,
w:ęc m j r  Lepeeki u da ł  się na Mada- 
g ck a r  wt c h a ra k te rz e  szef t  Komisji 
S tud iów  w ysłane j p rzez rząd  polski 
u celu .zbadania  ( rzyda tnośc i  tej wys 
jS  do ko lonizacji  rolniczej. P o w s ta 
ła z tej podróży  ks iążka , o m aw ia jąca  
v» • '/echs tronn ie  w szystk ie  w a ru n k i :  
k l im atyczne, narodow ośc iow e 1 pnli 
tyczne wvspv, jej zdolnoś •! ko loniza  
■ty me dla b ia łych  możliwe dochody  z 
niewt zy skanych  do tąd  ziem iopłodów.

w artość  ziemi i w a ru n k i  hand low e. 
Posługu jąc  się r a p o r ta m i  urzędników7 
l ra n c u sk ic h  da ł  m jr .  I .epecki w yczer 
pu jący  ob raz  w szystke  ń s tron  życia 
na M adaga .karze, tablice s ta tys tycz
ne, m ap y  ek sp o r tu  i Im portu ,  ceny, 
dane  m eteoro log iczne  itd

P ięk n ie  w y d a n ą  k s iążkę  zdobią  li
czne i c iekaw e fo tografie , p rz e d s ta 
wiające m iasta , lasy  i g ' r y  w span ia łe  
typy m ieszkańców : H oyasów , Retsi 
m iza rak a .  Saka lava , A n tandroy ,  Ta- 
lam aeków . T rzydzieści pięć b ia łych  
narodow ośc i  m a  tu  swoich p rz e d s ta 
wicieli. N ajw ięcej jest  Fra n  -u z ów, 
H indusów , C hińczyków , M .m ry tańczy  
ków7. P o la k ó w  jes t  te raz  9 M jr Le- 
pecki jest  zdania , że ko lon izac ja  nu 
M adagaskarze  ma wszelkie d ane  p o 
wodzenia  dla P o laków . P y ta n ie  te raz  
jak  to zo rgan izow ać?  K olonizacja  ma 
te b a rd z o  złe s trony , że: t) wyciąga  z 
k ra ju  n a jzd row szy , na js i ln ie jszy  i naj 
energiczniejszy  e lem ent, 2) kosz tu je  
ba rd zo  drogo. Czy Polska  popchn ie  
tam  sw ych  Żydów, czy swych. P o la 
ków. W y sp a  Be liowskiego. o który7m 
p a m ię ta ją  w legendach  tuby lcy  po
w in n a  dać  pole do d z ia łan ia  d 'a  t ida 
ków7 wielkiego a w a n tu rn ik a .

Hel. R om er.

lem wzmożenia naszych zbrojeń jest ob
ron? poko-ju. K ia je  północne nie zmierza
ją do zawarcia sojuszu militarnego, 
względnie politycznego, lecz dążą jed y
nie do zawarcia przymierza obronnego 
Narody północne nie potizebują uciekać 
się do zawierania aliansów, które zresztą 
nie odpowiadają intencjom prowadzonej 
przez kraje skandynawskie polityki Pań
stwa łe bowiem nie posmdajg nieprzyja
ciół, przeciwko Którym należałoby za 
wrzeć sojusz".

„M im o że w obecnych ciężkich chwi
lach I w obawie przed naciągającymi bu
rzami sfaiamy się w miarę możności 
wzmacniać nasze siły , wierzymy jednak 
niezbicie 1 —  twierdzi min, Sandler —  „ze  
niedaleki jesł dzień, w którym będziemy 
mogli ponownie wziąć udział w tworzeniu 
organizacji pokoju św,arowego, Lo ra  ro 
organizacji prędzej czy później powstać 
musi. Niestety, obecnie nie leży w naszej 
mocy wprowadzenie pokoju powszechne
go, ograniczymy się zatem do zapewnie
nia pokoju w granicach krajów nordyc
kich".

Bar p iln o śc i
Długi k o n tu a r  oszklony, wysokie , wyście 

łane  stołki wzdłuż k o n tu a ru .  Czy to b a r  a- 
m ery k ań sk i ,  jeden z wielu w Śródmieściu pa  
ry sk im ?  Tak ,  tc  bar,  ale panie  p rzychodzą  
tu nie aby łyknąć  . d r ink" ,  tylko po to, by 
na  po czek an iu  odświeżyć sw oją  twarzyczkę. 
Po m y s ł  ten, n a tu ra ln ie  rodem  z Ameryki,  
zes ta ł  p rzy ję ty  z o lb rzym im  en tuz jazm em  
przez pa ry żan k i .  Do czego służy ten b a r?  Po  
p raw ian ie  u ro d y  w mie jscu  publicznym  (pu 
d ro w an ie  się, podkreś lan ie  w arg  ołówkiem, 
n ak ład an ie  różu) jest nie tylko przestępst 
wem p rzec iw  dobry  obycza jom , ale w rezu l
tacie da je  fa ta lne  sku tk i :  złe i pośpieszne po 
p raw ian ie  m aqu i l lage‘u po traf i  tylko oszpe
cić. A przecież zdarza  się  często, że po p r a 
cy chcem y pó jść  na  wizytę, że p ros to  z b iu ra  
śp ieszymy do tea tru ,  że z tea t ru  chcemy 
wejść do res tau rac j i  i szukam y okazji ,  żeby 
odświeżyć swą twarz. W ówczas wstępu je  się 
do b a ru :  dosta je  się kase tę  z wszystkimi 
p rzyboram i,  n iezbędnym i do po p rą  enia 
m aqn i l lage‘u Można dok o n ać  tego samej, 
m ożna  też skorzystać  z pom ocy  k osm etycz
ki. Po 10 m inu tach  opuszcza pan i  b a r  p ięk  
ności „młoda , świeża i p iękna" ,  jak  gdyby 
po długim  w ypoczynku  wyszła dop ero co z 
lirm u.  W izy ta  w ba rze  ko sz tu je  wszystkiego 
k i lka  f ranków .

H O T E L

„ST. SE0RGE5“
«  W I L N I E

Pierwszorzędny 1 — Ceny przystępne 
Telefony w pokojoch

z a d a ją  s o b ie  p y to n ie  A n g lic y
Członek A kadem ii F ra n c u sk ie j ,  

Louis  Gillet, p o d a ł  treść  rozm ow y, ja  
k ą  p ro w ad z i ł  z w y b itn ą  Osobistością 
ze s fe r  po li tycznych  ang ie lsk ich  Nie 
u ja w n ia ją c  nazw iska  swego ro zm ó w 
cy (k tó ry m  m ógł być W. Cnurcliil), 
m ów i Gillet:

„— Oczywiście nie w ą tp im y  ani 
na chwilę, że F ra n c ja  je s t  potęgą 
W iem y  d o b r ^ ,  co rep re z en tu je  wasza 
arm ia ,  k tó ra  nudz i  re sp ek t  po tam te j  
s tron ie  Renu. Ale czem u u p raw iac ie  
a w a n tu ry ,  k tó re  d a ją  o was fałszywe 
pojęcie? W  1914 ro k u  N iem cy nie li 
czyły się z Anglią, sądziły, że pochła  
n ia ją  ją  k łopo ty  w ew nętrzne , sp raw y  
irlandzkie . Dzisiaj czy h a ją  one na  za 
w ieruchę  we F ran c j i ,  w yo lb rzy m ia ją  
to. co widzą. Podczas gdy wy kłóci ■

cie się w najlepsze , one  korzysta ją-7 z 
waszej nieobecności, u rz ą d z a ją  p o lo 
wanie . W ierza jcie ,  Anglia i Fra .u-ja  
we d w ó jk ę  m ogą s tw orzyć  b.ok n ie 
zwyciężony. Czemu nie p racu jec ie  
nad  z jednoczen iem ? Mówię to jako  
przy jac ie l .  Z ad a ją  sobie u nas ludzie 
py tan ie :  „Co w a r ta  je s t  F ra n c jo ?  Czy 
m ożna  liczyć na  n ią?  Kiedy7 o trząśn ie  
się w reszcie  z n iem ocy  i w a śn i? "— A- 
le u nas  n ikogo  to  n ie  cieszy, gdy tym  
czasem  wasi w rogow ie  k o rz y s ta ją  z 
okazji, by oczern iać  F ra n c ję  i oboii 
i a ć  je j  znaczenie . W iem , że to wszys
tko, co się pisze złego o F ra n c j i  jest 
fa łszem  i k łam s tw em , ale w y sam? u- 
trudn -ac ie  o b ronę  tym  którzy  są 
p rzv j„c ió łm i szczerym i F ra n z j i "

O.

Przyjaciel Stawiskiego aresztowany
w Waiszawie

W Warszawie dokonano sensacyjnego 
aresztowania byłego wspólnika słynnego 
oszusta francuskiego Stawiskiego —  Da
niela Sludacza.

Szczegóły aresztowania przedstawiają 
się następująco:

W taaze zwróciły uwagę, ze Sludacz 
bardzo często przyjeżdża do Warszawy, 
za każdym razem zgodnie z przepisami 
dewizowymi deklarując na granicy przy
wóz znacznej sumy pieniędzy w dolarach, 
wynoszącej od Id ao 15 tys. dolarów. Po 
króiklm pobycie w Polsce, Siudacz w y
jeżdżał, wywożąc przy tym prawie całą 
sumę przywiezioną ze sobą.

Najszybsze pociągi 
w Europie

W  wyścigu szybkości, jaki się odbywa 
na kolejach różnych państw europejskich, 
loczy się walka między bzema środkami 
lokom ocji: lokomotywą parową, lokomo
tywą elektryczną, torpedą motorową.

Jakie  są wyniki v -spotzawodniciwa?
W  Niemczech osiągnięto maximurr, 

szybkości 137.9 km na godzinę przy uży
ciu torpedy moto-owej, Drugie z kolei 
m iejsce zajmuje Francja, gdzie torpeda 
osiągnęła 116.4 km, w Anglii przoduje 
lokomocja parowa, z maximum szybkości 
115-7 km, W  I tał i i wysunęła się na pierw
sze miejsce lol omoływa elektryczna 
szybkością 114.5 km, w Belgii maximum 
szybkości ’ 06.9 km zdobyła lokomocja 
przy użyciu pary. W  Danii przoduje trak
cja motorowa z szybkością osiągniętą 
101.7 km na godzinę.

Tak w ięc w sześciu rekordach, gdzie 
szybkość osiągnięta przewyższa 100 km 
na godzinę, pociągi m o'o:owe zw yciężyły 
3 razy, pociągi parowe —  2 razy, e lek
tryczne —  1 raz

Poniżej 100 km na godzinę maksy
malne szybkości osiągnęła trakcja e lek
tryczna w Szwajcari' (97 3 km), motorowa 
w Czechosłowacji (96.8 km), w Polsce 
(95.5 km), w Irlandii Irakcja patowa (93.6 
km), w Portugalii frakcja parowa (92.9 
km), na W ęgrzech trakcja elektryczna 
(9 1 .9 km), w Holandii trakcja elektryczna 
(91.6 km), w Hiszpanii trakcja parowa 
(90.0 km). .

Zafem w ośmiu rekordach p izy szyb
kości od 90 do 10C km, trakcje parowa 
I elektryczna zdobyły jednakową liczbę 
-ekordów (po 3), wówczas gd , trakcja 
motorowa —  dwa rekoray.

Po dłuższych obsezwacjach stwierdzo
no, że deklarowane przez Sludacza do
lary były rałszywę —  natomiast wywoził 
on prawdziwe WsKufek tego, tak spryt
nie Domyślanego oszustwa, zdotał on wy
wieźć z Połsk znaczne iioścl dewiz.

Podczas ostatniego pobytu Siudaczt 
w Warszawie, aresztowano gu Na żąda
nie władz polskich, policja francuska wy- 
JaśnMc że był on w swoim czasie współ- 
nlKiem Stawiskiego. Śledztwo w toku.
Li
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Amerykanie a wujme
21 la t  m inęło  od  chwili ,  gdy S tany  Zjedno 

czone wzięły udzia ł  w wojnie  p rzec iw  Niem 
com. Sporo czasu  A oto n iedaw no  A n .e r  ran  
Ins t i tu te  of Public  Opinion zakończy ł  wielką  
ankietę ,  k t ó ia  ob ję ła  setki tysięcy osób  z ló  
znych  s fe r  i zawodów. Py tan ie ,  k tó ie  posra- 
wiono g l o s u j ą c y n n r z m i a ł o :  „Czy pan(i) są- 
d r :, że jeszcze za j pgo(je j j  życia Stany  Zjed 
noczone b ęda  b ia ły  udz ia ł  w w ojn ie  z NienłJ 
c am i?“

Po poseg regow an iu  odpowiedzi,  k tó re  
nap łynęły ,  okaza ło  się: 46 proc.  zapytanych 
odpowiedzia ło  „ tak  . P raw ie  połowa.

W  19.ł7 roku  ten sam ins ty tu t  zo rgan izo 
wał ankietę,  w k tó re j  c h jd z i ło  o odpowiedź 
na pytanie ,  czw Stany  Z jednoczone  pozosta  
ną  n e u tra ln e  W razie  w ojny.  W ówczas 62 
proc. odpowiedzi  b rzm ia ło  „ ta k “. W  siedem 
mies.ęcy późnie j  odpowiedzi p o tak u jący ch  
na to sam o  p y tan ie  w now ej  ankiecie  było 
56 proc.  Dzisiaj  — 54...

J a k  o p in iu ją  in ic ja to rzy  ankiety,  zmiana' 
n a s t ro ju  i poglądów w  społeczeństs . e ame 
ry k a ń sk im  nie oznacza  wzrostu  tenaency j  
w o jennych;  w yraża  ona p rz ek o n an ie  coraz  
ba rd z ie j  g ru n tu ją ce  się  o m ale jących  sz a n 
sach u t r zy m an ia  n eu tra lnośc i  przez S łany 
Z jednoczone

m U R 3  P G ł O S Z E f t
W ARSZAW A. M ARSZA ŁKO W SKA  113. TELEF 309.72 509.-'3, 609.73.
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Afisze reżą komgleksem niższośtl
Jeszcze m ożem y oglądać  tu i ówdz e 

n iezak le jone  do tąd  afisze z hastami,  żą 
jĄcymi dla Polski koloni} i su row ców  Afi 

sze te p rzed s taw ia ją  w ynędznia łe  dłonie  
wznoszące się z ziemi po lsk ie j  z błaganiem  
wyciągnięte  — do kogo?  Do Anglii, Franc ji ,  
tal i, k ra jó w  m ających  w odwiecznej  pogar  

dzie słabych, rmrao wszystkich h u m an i ta r -  
‘- j - h  1 gonprodow ych  f razesów? Zresztą  kto 
tar., bedzie te afisze z owych wielkich poten  
ta tów  ko lon ia lnych  widział,  chyba że się je 
» r s l e  z no tą  dyp lom atyczną  do Paryża  czy 

oudynu. Afisze m ają  działać na  wewnątrz ,  
m a ją  wzbudzić  w P o lak ach  p rzek o n an ie  o 

Tieczności kolonij ,  m a ją  wzbudzić  ^m oc
ną iwolę ich u z y sk an ia '1,

Nie wiem czy właśnie  ten ro d za j  p ropa-
m —--------

poriref Maci eja Sierpniaka —  Polaka 
Jtaanszczanma z czasów Stanisława Augu 
sta — twórcy marynarki polskiej. Porłre* 

własnością Marynarki W ojennej w 
Pińsku.

gandy  wzbudzi w P o lak ach  te uczucia, jak ie  
ma wzbudzać. A utorstwu tych sfiszy jest 
łatwe do usta lenia,  w zorow ane  są  one na 
p ro p ag an d z ie  n iemieckiej.  Mniejsza już o 
to beznadzie jne  pytanie ,  czy wiecznie mamy 
tylko naśladować, czy nie czas trochę r u 
szyć głową sam ym. Już  przy  tym  robi się 
t r r e h ę  n iesmacznie  — chciałoby się by pul- 
sk e żądanie  kolon ij  było nieco inne, niż 
niemieckie . Ale istota n ieporozum ien ia  po 
lega na czym innym  Hit le r  m is trzowsko  za 
grał na  poczuciu  krzywdy t r a k ta tu  w ersa l
skiego, na  długach, na  upokorzen iu  na  nę 
dzy... Ale w n ezmiernie  ja sk raw y m  u w y d a t 
n ian iu  tych wszystkich bied i upokorzeń  n c 
było tam  nu ty  żeb ran iny  bo wrażenie  to 
niweczyła agresywna postaw a  narodowego 
socjalizmu. Poza tym Niemcy nie m ają  kom 
pleksu  niższości, m a ją  raczej — jeśli już 
chodzi o kom pleksy  — kom pleks  wyższości, 
dum y, buty.  To też tego rodza ju  afisze dzia 
ła ły  na psychikę  niemiecką, jak  dotknięcie  
rozpalonym  żelazem. Budziły całkiem inne 
Uczuc’a, niż budzą  w nas.

U nas jest  coś całkiem innego, My cho
ru jem y  na  wieczny niedoros t  poczucia  mocy 
i potęgi.  To też w nas poczucie  kon eczności 
zdobycia czegokolwiek budzi się raczej 
przez w skazan ie  na szablę  n i i  na ki j  żebra 
czy, raczej na k a rab in  niż na  błaga jące  wznir 
sione w niebo dłonie, robiące  beznadz ejne 
wrażen ie  b lisk ie j  zag łady  z głodu i nędzy, 
odb iera jące  w ia rę  we własne siły Jak .eż  
tam  ko lon ie  po traf i  uzyskać  naród ,  k tóry  
wznosi w rozpacznym  nicłfu żebraka  spod 
kościoła dłonie  o pomoc.

—  Choć grosiczek, jeśli łaska trzy  doby 
nie jadszy

O ileż lepszy byłby  afisz p rzedstaw ia ją  
ry  chociażby znaczek z zeb rą  czv pa lm ą k o 
kosow ą i z nap isem  „Poczta  Po lska" ,  czy j a 
kiś afisz ob razu jący  po trzebę  surowców, czy 
coś w  tym rodzaju .  Byle nie te dłonie r o z e 
brane...

To n iezrozum ien ie  psychologii  własnej,  
psychologii  własnego n a ro d u  jest p rzyczyną  
wielu  n iepow odzeń  i wielu błędów. Po laka  
m ożna  wziąć na aw an tu rn ic!w o ,  n igdy na że 
b ran in ę  K. J .  W.

G 5^8  2 l i t r y
Do Wima przybyli goście z Litwy: ks. 

prałaf M aciejewski, członek Kaphuły Ko
wieńskiej i dr Dawenis z rodziną.

Po kilku dniach pobytu gościa ud? ’ 
się z powrotem do Ko-wnc przez Zawiasy

Wiadomości radiów?
MtJKA PAŃSKA W  PIEŚNI LUDOWEJ.

Dnia 14 k w .e tn ia  o godz. 17,15 nadaje  k - a  
ków na  fali  ogó lnopolsk ie j  audycję pt „Mę
ka P a ń sk a  w pieśni ludow ej"  Audycja ta 
stanowić będzie k ró tk ą  antologię n a jp ię k ń e j  
szych s ta ropo lsk ich  u tworów religijnych. 
Radiosłuchacze usłyszą  melodie i pieśni n a 
bożne sprzed 300 i więcej lat, a n iektóre  z 
nich nie są zap isane  dotąd  w żadnym  ze 
znanych  zbiorów, i Są Kultywowane jedynie 
przez lud,

n fe 9* ta *c łr
Policja zlikw idow ała wczoraj bandę nie

letnich, która w yspecjalizow ała się w okra 
daniu w ozów  chłopsk ich , przejeżdżających  
ulic., K ałwaryjską. Oncgaaj np. skradli oni z 
wozu m ieszkańca wsi Mielki, gm. mejsza- 
gołskicj w alizkę, zawierającą ubranie, warto 
ścl kilkudziesięciu ziotych.

Pod zarzutem należenia do tej bandy za 
trzymano: Czesława Tołaezewskicgo, Jana
Pawiukiewleza, Czesława BurDO i B ronisła
wa Bazuro, których skierowano do Izby Za 
trzy mań, (C).

Za mało jest „czystych czwartków4'
Ogień u ludu uważany jest za isłołę 

świętą. Lud i dz.siaj nazywa ogień świę 
lym . Białorusin pow iada: „ahoń światy,
h można jaho zn eważać” .

W ody również nie mniejszym szacun 
kierr jfesł otoczona. Białorusini brasław- 
*cy i dziśnieńscy srogo nakazują swoim 
dzieciom , zeby nie znieważali wody, że- 

■e pluli do niej i nie zanieczyszczali 
odchodami ludzkim i. W ierzą, że w niekłó 

źródłach przebywają jakieś isioły nie 
l^idzialre, które nadają w odzie moc lecz- 
r  zą. A  wyleczony w iam 'an zt odzyska 
hs zdrowie wmien wrzucać ofiary do ta 
kich źróaeł,

nan, takie „cudowne'1 źrodlo w Bra. 
*8W szczyfn :e w dobrach p Mirskiego 
M iejsce z „cudownym " i  ódlem nazywa 
**S ->więfa W oda, przed wojną zostdła wy 

udowana fam kaplica katolicka. Ooowia 
ia starzy ludzie o niezwyidych właści 

w OiCiach źródła św iętej W ody. Czyszcząc 
T °  ź rodło, podobno znaleziono w mule 
oużo monet

W ielk
dniem roku, kiedy woda, ogień i w iali 
•bają niezwykle silne znaczenie w lecze 
niu przez oczyszczenie. Lud Brasław. 
*zczyzny i Dziśnieńszczyzęy nazywa ter 

1 tń  Czystym Czwartkiem {Czysty Cza<- 
Wier).

Chcąc pozbyć się choroby, a zwłasz- 
choroby skórnej, osoba chora udaje 

ł lR o wschodzie słońca rad  staw, rzekę 
t*b jezioro i zanurza się kilka razy w wo- 

e> n eraz przełamując lód, gdy bywają 
Przymrozki.

O czyw  scie nie zawsze bywają porzą 
c’dne „rezu lfafy" takiego środka lecznl- 
c*6go.

Zdrowi równ.eż się kąpią w W ielki 
Czwartek aby zabezpieczyć swoje zdro 

na cały bieżący rok 
Ustawiana huśtawka w środku wsi no 

niesionym miejscu również ongiś miała 
^■■iczenie oczyszczające. Te huśtawki (ka

z różnych okresów, 
i Czwartek jest edynym stałym

łyski) i dzis-aj są b. rozpowszechnione 
ale znaczenie posiadają tylko rozrywko- 
we w okresie świąt wielkanocnych.

Ogień w tym dniu równ:eż spełnia za 
danie oczyszczające. Dzisiaj to zadanie 
ogranicza się do spalania śmiecia zebra 
nego w mieszkaniu podczas generalnego 
czyszczen:a i sprzątania.

Trzeba nadmienić, że W . Czwartek 
jest jedynym dniem w roku u ludu, kiedy 
naprawdę odbywa się gruntowne oczysz

czanie i sprzątanie, tak brudnych, zaśmie
conych i zaniedbanych :zb.

, O by w ięcej było takich „czystych 
czwartków" w roku! Trzeba, żeby jakieś 
„w yższe  prawo" nakazywało wjeśniako- 
wi f ciało wówczas utrzymywać w czysto
ści, r„e  potrzeba by było pozbywać się 
czyraków i innych clio .ób skórnych w  za
marzniętej wodzie w dniu W ielkiego 
Czwartku.

M. P.

Bezpieczeństwo (traty w rolnictwie
Chłop wyszedł już z cha łupy  w Dole, Z a 

czyna się zwykła  p raca  v si, tak  z pozorów  
sącząc  spoko jna  i bezpieczna w p o ró w n an iu  
z ciągłą grożącą  kalectwem  obsługą  fabryez- 
nycn m aszyn i w ytężonym  tem pem  miasta.

A jed n ak  w ciągu ro k u  w gosp o d a rs t 
wach, obję tych  us taw ą  o ubezpieczeniu  sp o 
łecznym, to spokojne ,  chłopsk.e  zajęcie, p o 
woduje  około 5.000 pokaleczeń, przeszło 300 
osób t rac i  przy nim życie. Przyczyna?  Nie- 
dbałość w urządzen iu  gospodarstwa,  b ra k  u- 
wagi, n ieum ieję tność  obchodzenia  się z n a 
rzędziami pracy.

Szczeble sp róchn ia łych  d rab  n p o w odu ją  
z łam an ia  rą k  i nóg, przegi.i łe belki s trychów  
pociągają  za sobą upadki  i poran ien ia ,  za 
grzebane  przez n iedbalstwo w słomie w.dły, 
b rony  czy pługi p rzeb i ja ją  i ka leczą stopy, 
przy w iosennym  bieleniu chałup, pozostawio 
ne bez dozoru  dzieci, pa rzą  się wapnem , aż 
do ka lectw a włącznie, w s ta jn iach ,  pozbawio 
nych  przegród zwierzęta  m iażdżą kopytam i 
czaszki i żebra,  p rz y b i ja ją  ;Ogami do ścian 
swoje o fiary ;  t ryby  m łockarni ,  k ie ra tu  czy 
sieczkarni,  pozbaw ione  zabezpieczenia, uci 
n a ją  corocznie  palce  dz iesią tkom  rąk ;  w leś 
nictwie śc inane drzewa gn io tą  swym cięża
rem n ieuw ażnych  i lekkom yślnych  p racow ni 
ków.

Ofiary w ro ln ic tw ie  m m  ża się nie m n :ej, 
niż w uznan y m  za n iebezpieczny p rzem yśle - 
przez urzędy  m iejscowych t tb e z p ie ^ a ln i  
p rzew ija ją  się setki podań  i p łyną  z Z. U. S-u 
tysiące złotych, wyp łacane  poszkodow anym  
po w ypadku .  Razem z m aszyną:  z tu rko tem  
żn iw ia rek  i dudnien iem  m łockarn i  zrodził 
się w obręb ie  wiejskich gospodars tw  p r o b 
lem konserw acji  narzędzi  um ie,ę tności  ob

P o s ie d z e n ie  R a d y  F Z U W
F owszect nym Zakładzie  Ubezpieczeń 

■v -tajemnych odbyło  się posiedzenie  nowa 
wy b ra n e j  na  3-letnią k adenc ję  R ady Zukła- au

z wygłoszonego na tym posiedzenm  spra  
'ro z d an ia  p rzewodniczącego Rady, Naczelne 

i " re k to w a  PZUW p. Br. Zientięckiego 
n ' f i  • ’ l i  stan zak!utiu p rzeds taw ia  się po- 

ly ś lm ;  we wszystkich dz ia łach  u b e zp :e 
co daje PZ U W  m ożność dokonyw ania  

al zym ciągu pow ażnych  św iadczeń na 
t >t-<|Z .*U(̂ noSul> sam orządów , s traży  pożar- 

C 1 -1’d- Jes t  to wynik  tym  pomyślniejszy,  
j; .'JS1:lS11|ęty został  w roku, w k tó ry m  Zak- 
Za l^zep ro w ad z ił  pow ażną  akcję  decentraii  
k-,.i* n,llPe tencji in .p c k to ra tó w  wojewćdz- 

ua rzecz b iu r  powia tow ych  PZUW . To 
z *ari!uc f̂-*e lI,ienie na jn iższe j  kom órk i  organi- 

Uhiej Z ak ładu  ma dużą doniosłość  p rak

tyczną dla ubezpieczonych, gdyż ułatwia  
znacznie  stosunki zwłaszcza ludności w ie j
skie j  z Zakładem.

Rada uchwali ła  ffi. im now y s ta tu t  organi 
zacyjny oddzia łu  śląskiego PZUW . Sta tu t  
p rzew idu je  u tworzenie  ś ląsk ie j  Rady Oddzia
łowej i w ten sposób da je  możność miejsco 
wym czynn kont społecznym  wpływać na 
c h a ra k te r  dzia łalności PZ U W  na Śląsku, 
s tw a rza jąc  podstawy do uwzględnienia  spec 
ja łnych  po trzeb  gospodarczych  tej dzie lni
cy. Rada wybra ła  też ze swego g ro n a  s ta łą  
kom is ję  w sk ładzie  na s tęp u jący m : dr. W. 
Ranaszkiewicz. prezes S. Dolański.  poseł W. 
Długosz, Dr. H. Seidler, Dr. T  Scjfert  i T. 
Zan.

Najbliższym zadan iem  Komisji  będzie 
zbadan ie  szczegółowe zam kn ięć  r a c h u n k o 
wych PZUW  za ro k  l ‘J37.

chodzenia  się z nimi, a n ade  wszystko p r o 
blem bezpieczeństwa pracy.

W  porozum ien iu  z o rgan izac jam i ro ln i 
czymi p o d ją ł  ją  ZUS, w- k tó ry m  ubezpieczeni 
są ot w ypadków  pracow nicy  gospodars tw  
ro lnych  i leśnych, powyżej  3o h a . Ne p o d 
stawie specja ln ie  zaw artych  um ów, ZUS prz- 
znał  obniżkę  składek ubezp ieczen iow ,-cłi „ d  
w ypadków  członkom szeregu organ .zacy j  
k tó re  w zam ian  zobowiązały  sig prowadzić  
akc ję  bezpieczeństwa pracy. P o n a d to  ZUS 
zaw arł  um owę z t  Związkiem Izb I Organiza- 
cyj Rolniczych R. P. mocą k tó re j  p ro w a d z e 
nie sys tem atyczne j  akcji  bezpieczeństwa 
pracy  w myśl ogólnych wskazań zak ład u  na 
terenie gospodars tw  ro lnych  i leśnych na le  
ży do obowiązków tego Związku.

Drogą tego porozum ien ia  zosta ł  z o rg an i 
zowany a p a ra t  in s t ru k to rsk i  (65 osób dz.a- 
t ijący w teren.e . Zadan iem  in s t ru k to ra  jest 
lu s t rac ja  gospodarstw  ro lnych  i leśnvi h do 
cie ranie  do zak ładów p racy  w  c h arak le rze  
przede  wszyslk im  fachowego do rad cy  w 
sp raw ach  technicznych i o rgan izacy jnych  
akcji zapobiegania  w ypadkom ; poza szer - 
kim p ropagow an iem  '.dci bezpieczeństwa za 
zn a jam ia  sie ze s tanem  higieny, dąży do p>-ze 
konan ia  p racodaw cy i konieczności  bezzwło 
cznego usunięcia  wszelkich b ra k ó w  w ospo 
d r r s t w e  udzie la po rad  w sp raw ie  o rg a n iz a 
cji Domocy leczniczej w k ażdym  zakładzie  
p racy ;  dąży do u tworzen ia  g o sp o d a rs tw  wzo 
ro w y rh  w ra m a ch  w a ru n k ó w  lokalnych, p r o 
wadzi s ta tys tykę  wypadków itp

Akcję tę zapoczą tkow ano  z końcem  T936 
roku  ra p o r ty  in s t ru k to ró w  z te ren u  p o d k re 
śla ją  og rom ne  braki  w gospodars tw ach ,  r a 
żące p rzyk łady  zan iedban ia  w a ru n k ó w  bez
pieczeństwa. ale  jednocześnie, w m ia rę  postę 
powania  całej  akcji,  kruszeje  o-pór inowacyj 
tt ro ln ika  konserwatys ty ,  gdy przychodzi  się 
do niego ze szczegółowym pouczeniem  zasad 
um ie ję tne j  i bezp eczn^j pracy.

M. C

Wielkanocna subskrypcja 
nŁ grafiką wileńska

jLATO" M IC K A Ł  SIEW RU K
D.zewoi yt, Cena 5 zł.

Do
R etfciftfc/i „Knr/ercr

Wilno, ul. Biskupa B uiidurskiego 4

Proszę o zarezerwowanie
Tytuł dzieła  __________________________________________________________________
Należność w kwocie zi .............  gr ..........   zobowiązuję się uiścić

Drży oaiiorze

Imię i nazwisko ______________________________________________________________ _

Dokładny adres_________________________________________________________________

Grafika pozwala każdem u ozdo 
sw e m ieszkanie oryginalnym i 

dziełam i sztuki, gdyż kinzt nabycia  
drzew orytu, akw aforty itp. ze w zglę
du na n.ozność odnieia w iększej iloś 
ci egzem plarzy z jednej k liszy jest 
stosunkow o m ały. Z tego powodu jjed 
nak nabyw anie dziel sztuk, graficz
nej nie może się odbywać pojedynczo  
i w ym aga subskrypcji.

Aby um ożliw ić naszym  czyteln i
kom zaopatrzenie się na św ięta w 
prawdziwie artystyczni} ozdobę m ie
szkania, urządziliśm y w ielkanocną  
subskrypcję na obrazy g ia /ik ó w  w i
leńskich.

Obrazy m ożna zam aw iać w ad
m inistracji ..Kurjera W ileńsk iego4* 
(TVilno, ul. Biskupa- Bandnrskiego 4). 
Subskrypcja trwa do 15 b. m.

Oryginały grafik w ystaw ione są w 
oknie „Orbis44 w W ilnie przy ul. Mir 
kiewiczn 16 a .

Go kilka dni ogłaszam y w ykazy  
osób. które subskrybow ały obrazy.

Zam ówione obrazy będą do ode
brania w adm inistracji pisma od dn. 
10 bm. za opłaceniem  należności. Na 
koszty ew entualnej przesyłki poczto
wej należy dodatkow o przesłać 50 *r.

z a m ó w ie n ia .
Kowabka Julia —  „C erk iew  na Koło- 

ży" , akwaiorta —  cena 7 zł Hermanowi- 
Jadwiga, W ilno.

Z poprzednim 1 zam 7.
Miiewsk& Hanna —  „Sprzedawcy kró 

lików ", drzeworyt —  cena 6 zł i „Domie 
na Anfokolu", akwaforfa —  cena 7 zł 
M gt. Kuźniak D ionizy, G łębok ie . Adw  
Izaak Zajączkowski, W ilno,

Z poprzednimi zam. 13
Rom acowicz W alenśy „K az iuk"

miedzioryt —  cena 7 zł,
Zam, 5.
Siedlecka Piacyda —  „Ostafni stra

gan'1, orzewoi/t.
Zam 5.
Siewruk Michał —  „L a io " , drzeworyl

—  cena 5 zł i „A lm a M ater" —  cena 9 zł 
Jadwiga Szelągowska, W ilno. Jadwiga 
Hermancwa, W ilno Mgr Kuźniak Dioni- 
zy, G łębok ie , Adw . Izaak Zajączkowski 
W ilno.

i  poprzednimi zarr. 12
Żukowska Oiga —  „U lica Konarskie

go . drzeworyt barwny —  cena 7 zł 
i „C e i dew  na H uculszczyżnie", drzeworyt
— cena 6 zł Mgr Kuźniak Dionizy. G łą . 
bokie.

Z poprzednimi zam. 10.
Razem wpłynęło zam 52.

Zakon P. P. Franciszkanów eksmituje 
agendy miejskie

O d lał trwający proces rew uidykacyj- 
:iy  Gm iny m. W ilna z Zakonem O O. 
Franciszkanów zakończył s-ę wyrokiem 
Sadu Najwyższego w W arszaw ie uznają
cym prawa zakonu do spornych gma
chów. W  związku z tym plenipotent Za
konu O . O Franciszkanów skierował prze 
ciwko Zarządowi M eisiciemu tytuł wyko
nawczy Znajdujące się w murach po Frar

ciszicańskich zakłady i instytucje miejskie 
użyteczności publicznej jak Pogotowie Ra 
funkowe przedszkole, pracownia robót 
archiwum i lombard ulegają na skutek wy 
roku sądowego eksmisji i zestaną prze
niesione do innych pomieszczeń —  mury 
zaś będą oddane do użytku O . O Fran
ciszkanów.

Delegacja bezrobotnych w Urzędzie Wojew.
W dniu 13 bm.r w godzinach potud 

niowych, zebrała się większe g-upa naz- 
robotnych przed Urzędem W ojewódzkim  
W ileńskim . W yłonioną delegację przyjął 
naczelnik wydziału po’ ityczno-spoieczne- 
go. Delegacja wyłuszczyla swą p ośbę có 
do dodatkowego zw'ększema zatrudnie
nia w związku z nadchodzącymi śv  ę'ami 

Choc.aZ nie ma danycn fecrtn czriych

F a f s e J e s z ł & f  1 1  f

' R O l N  1 9 3 8
przedni napęd 

S A L O N . D E M O N S T R A C J E

R f t D I O - M O T O I ł
WSSiTio, W i e l k a  1 0 ,  t e l .  2 4 - 0 1

ani m aferia^ych, żeby uwzględnić zwięk
szenie ustalonej stawk, co do ilości dni 
pracy, .ednekowoż naczelnik wydziału — 
biorąc pod uwagę ciężką sytuację óezro 
botnych —  oświadczył z ramienia woje
wody 'i po porozumieniu się z Funauszen 
Pracy, że bezrobotni, którzy ooecrsie nie 
pracu,ą, mogą otrzymać jednorazową za 
liczkę zwrotną.

W ysokość zaliczki uzależn:ona ies' od 
stanu rodziny, a więc grupa R-1 (samotni) 
otrzyma zt 2.70, grupy R-2 i R-3 (roaziny 
od 3 do 5 osób) —  zt 4, a grupa R-4 (ro
dźmy ponad 6 osób) —  zł 5.

Za liczki będą wypłacane przed św ię 
tam. i będą one potrącane przy pierw, 
szym skierowaniu do pracy na rooory 
pubFczr.e

w of€fc r̂nf macy
W iktor Strzelec, zatrudulouy w piekar- 

al mary przy ul. W m gry 13, uległ nlcszczę  
ślin  i mu wypadkowi. Doznał on obcięcia 
dwóch palców lew ej ręki. Pogotow ie skier* 
wato go do szpitala. (c)-



„KURJER" (4421)

Kondratowicz znalazł się
i . . .  ł ą d a  z w r o t u  a k t

Onegdaj wrócił do Nieświeża Kond
ratowicz b. prezes Związku Weteranów 
Powstań Narodowych w Nieświeżu i zło
żył władzom administracyjnym wyjaśnie
nia, te nie miał zamiaru ukrywać się I je  
go nagły wyjazd spowodowany został 
siłę wyższą.

Komisja śledcza ponownie przystąpi
ła po kilkudniowe] przerwie do pracy.

Sensację przy tym budzi (akt, te  „dy
rektor" nieśwleskfej „fabryki kombatan
tów' skierował do Sądu Grodzkiego w 
Nieświeżu skargę na b. sek.etarza Zwiąż 
ku p. Kazimierza Mikucia, oo na gając się 
od niego zwrotu akt I pieczęci związko
wych. W  podaniu tym Kondratowicz pi
sze: „pozwany Kazimierz Mlkuć będąc 
sekretarzem PO W IERZON EGO mi związ
ku za nieodpowiednie ustosunkowanie się 
wobec mnie, |ako pre~esa został zawieszo 
ny w czynnościach" Itd.

W  tym wypadku Kondratowicz mówi 
prawaę, gdyt p. Mlkuć odpowiednio mu 
siał się do niego „ustosunkować", posia 
dając jako sekretarz akta, w których zau 
ważył malwersacje I nad. tycia Nic dziw 
nego, że p- Mikuć akt nie cnclał zwrócić 
Kondratowiczowi I powodując się uczci 
wością tylko —  akta skierował pod właś
ciwym adresem, t- zn. do władz admini 
stracyjnych.

Sąd Grodzki w Nieświeżu wyznaczył 
rozprawę w lej materii na dzień 6 maja

br. Czy Kondratowicz stawi się na tę roz 
prawę jest rzeczą więcej nit wątpliwą. —  
Akta te znajdują się w rękach komisji śle 
dczej, skąd napewno powędrują do pro 
kuratora.

Ciekawą jest tet rzeczą, kto Kondra
towicza mianował prezesem! W każdym 
razie napewno nie centrala poznańska, 
która się dziś wyratnle odrzeke od nieś 
wiesklego oddziału i twierdzi, te  oddział 
ren me był oficjalnie zatwierdzony przez 
Zarząd Główny z lego względu, te  jeden 
lub dwóch członków nieśwlesklego od
działu odpowiadało warunkom komba
tantów.

Prawdopodobnie Kandratowicz sam 
się mianował prezesem, tsk jak się mie
nił fantastyczno-groteikowym „kapralem- 
chorążym" rezerwy, podając jako swój 
za^ód „pracujący społecznie". Rezultaty 
tej pracy „społecznej" są jut widoczne i 
głośne w całej Polsce Dziwnym się wy 
daje tyiKo, te Kondratowicz półinteligent 
grasował na terenie rozmaitych organiza- 
cyj społecznych, znajdując miejsce wśród 
ludzi nieposzlakowanych, wciskając się 
wszędzie bez zaproszenia. W roku ub. 
w czasie święta lotniczego ubrał się w 
czapkę weteranów 1863 roku i paradował 
w niej na defiladzie.

Nikt nie zakwestionował uprawnień 
Kondratowicza do noszenia tego chlub
nego stroju- Zim.

Niezwykłe sprawy w Nowo ródku
kę

Pized kilku dn.ami podałem wzmian 
o nagłym zawieszeni j w urzędowa

niu p. Ludwika Mostowskiego, kierowni 
ka O ddziału O pieki Spoi. Urzędu W oje
wódzkiego w Nowogródku, wspominając 
przy iym o niewyjaśnionych dotychczas 
sprawach, kfóre się słały lego powodem.

W szystk.e te sprawy, w zasaaz e odrę 
bne, obracają się dokoła w ielce zasłużo 
nego niepodległościowca, skazanego nie 
gdyś frzema carskimi wyrokami na karę 
śmierci," a wreszcie w drodze łaski na ao 
żywotnie ciężkie w ięzienie. Dziesięć lał 
dźw igał p. Mosłowski ciężkie kajdany, 
patrząc na powolne dogorywanie k :lku- 
nasfu swych towa.-zyszy, z których zaied 
\ îe paru wytrzymało męki kaiorgi —  
śniąc o wolnej i n iepodległej Polsce —  
Dzisiaj o łych rzeczach mniej już się mó
wi i pamięta Dzis:aj częslo inną już mają 
one ocenę. Dzisiaj inny jesł czasami sto 
sunek do ludzi uczciwych, mocnych i sła 
łych w swych uczuciach qu otaczających 
Ich zjawisk.

W skutek intryg, a być może wskutek 
zwykłego nieporozumienia, p. radca Mo 
stowski został zawieszony W urzędowa
niu. W ypadek niezwykły nawet jak na No 
wogródek.

Jak tw.erdzą wtajemniczeni przyczy
ną zawieszenia była skarga dra Żurakow 
Sn. ago, naczelnika wydziału zdrowia, z 
którym p. radca Mostowslc nie zgadzał 
s,ę w ocenie postępowania różnych dzia 
taczy społecznych, zajmujących poważna 
1 odpowiedzialne stanowiska. W  trakcie 
„pogaw ędki padło paię źle zrozumia
nych słów. I za ło jakoby p. Mostowski 
został zawieszony w urzędowaniu. *

Jednocześnie obieg'a Nowogródek 
Wiadomość —  z początku cicha i niepew 
na a potem coraz głośniejsza i intrygują 
ca —  że Komisja Rewizyjna W ojew . Ko 
miietu Zimowej Pomocy bezrobotnym u- 
jawniła jakieś n.edokladności i tylko ze 
względu na charakter msfyłucji postrzy- 
mała S’ę  od wyrażen: a vctum nieufności 
całemu zarządów1, zastrzegając się jedy

me przed osobą p. Dobrowolskiego Ja
na, dyr. Funduszu Pracy (I), który był sek 
refarzem Kom.tełu. Zw jżyw szy , że na cze 
le Komisji Rew izyjnej stał sędzia s- o. 
Krepski, a więc prawnik, piastujący bar
dzo ważny w naszym życiu urząd, zaś 
członkam tejże Komisji byli p . radca Mo 
stowski i kierownik oddz;ału budżeto
wo- gospodar. Urzędu W ojew . p, radca 
Czacnowski osoby znające prawa i obo
wiązki urzędników —  każdy święcie był 
( i ssł) przekonany, że z rachunkowością 
Komitetu nie było łam w porządku. A  po 
nieważ fundusz Komifefu składa się z dro 
bnych— często od ust odejmowanych ofiar 
pieniężnych, mc w ięc dZiwnego, że z nie 
Cierpliwością oczekiwano oficjalnego wy- 
jaśnienia tej sprawy. Tymczasem powoła
na została nowa Kutn.sja Rew izyjna, kfó 
rej przedłożono sprawozdanie po przero 
bieniu i uzupełnieniu. W  lezulfacia p. Do 
browolski nadal pełrri obowiązki sekreta 
rza Komifefu i dyr. Funduszu Pracy

F zecz jasna, że łaki stan rzeczy nasu 
wa tu różne domysły i komentarze, któ
rym w interesie publicznym należałoby 
zapobiec-

Kaz. Iwanowski.

DOKTÓR M EDYCYNY

S. GRU
Choroby wewnętrzna, kobiece 

i weneryczne 
Lida, 3 Maja 12, ‘et. 226.

KRONIKA
KW IECIE#

14
Dziś W aieiiand  
J u tro  A n astazeg o  M.

Czwartek
W schód sło ń ca  — g. 4  m. 23 

Z acnód  s ło ń ca  — g. 6  iri. 16

S p o s trz e że n ia  Z ak ład u  M eteorologii USB 
w W ilnie z d n . 13.IV. 1938r.

Ciśnienie 750 
Temperatura średnia -j- 6 
Temperatura najwyższa -f- 8 
Temperatura najniższa -J- 4 
Opad 2,8 
W iatr: półn.-zach.
Tendencja baronr. spaaek 
Uwaga: pochmurno, deszcz.

NOWOGRODZKA
—  „DNI KOLONiALNE". Na terenie 

województwa nowogródzkiego w dniach 
7— 13 kwietnia odbyły się D ii Koło 
niałne".

W 76 miejscowościach zorganizowano 
w dniu 10 kwietnia rb. tzw. Apel Kolo
nialny, który miał na celu zamanifestowa- 
nie żądań kolonialnych na terenie woj. 
nowogródzkiego. Urządzono pochody z 
franspetanlami. Na zeDraniach podpisywa 
no rezoiucje, domagające się ud Rządu 
Rzplitej Polskiej prowadzenia dalszej 
akcji w kierunku zdobycia mandatów ko
lonialnych dla Narodu Polskiego.

„Dni Kolonialne" na terenie wojew 
nowogródzkiego osiągnęły zamierzony 
cel w zupełności.

* *
*

„Dni Kolonialne" na terenie Nowo
gródka rozpoczęły się we czwartek wie
czorem fj. 7 IV rb. tzw Apelem Kołoniał 
nym. Apel starszego społeczeństwa odbył 
się w sali konferencyjnej Starostwa. Ze
branie zagaił prezes Obwodu LMK mjr 
Plofr Zabłocki, po czym zagadnienia ko
lonialne omówił prezes Zarządu Okręgu 
LMK Ziemi Nowogródzkiej.

O tej samej porze w sali Straty Po
żarnej odbył się apel dla młodzieży 
Uczestnicy apelów podpisali uchwaloną 
rezolucję, domagającą się daiszej akcji ko 
loniałnej ze strony Rządu Polskiego

Po apelach ulicami m?$la przeszedł 
pochód z transparantami, pochodniami 
I orkiestrą Zw Strzeleckiego.

W niedzielę o gooz. 12 w sali kina 
miejskiego odbył się wielki wiec mani
festacyjny, na który złożyły się produkcje 
orkiestry Zw. Strz., przemówienia prezesa 
Zarządu Okręgu I mgra łózeia Siemka, 
oraz wyświetlenie filmów morsko-kolo- 
nialnych

(V ogólności daje się zauważyć silny 
udział ludności wiejskiej oraz młodzieży 
w obchodach „Dni Kolonialnych".

—  Z trudem zapoczątkowana w r. 1924 
akcja komasacyjna posu va się obecnie 
na obszarze województwa nowogródzkie 
go szybko naprzód, Jak w/kazują cyfry, 
za czas od 1924 do 1936 r. skomasowano 
1028 wsi liczących 783^1 gospodarstw o 
łącznym obszarze 527505 ha. W  r 1937 
skomasowano 53 oblekiy (17619 gospo

N a  ś w i ę t a
T Y L K O

PS W A I
O W A R U

LEMONIADY

S Z O P E N "  sp Akc

darstw) o obszarze 90581 hć.. Plan koma- 
sacyjny na rok 1938 przew iduje scalenie 
485 obiektów liczących 47616 gospo
darstw o obszarze 268133 ha, po czym po 
zostanie do skoi.iasov.ania zaledw ie 1560 
obiektów liczących 60325 gospodarstw o 
obszarze 370811 ha. U w zg lędria jąc ko
nieczność równoczesnych robót meliora
cyjnych oraz zwiększanie wysiłku w dzie
dzinie podniesienia rolniciwa —  akcja ko 
masacyjna zakończy się za lat 10.

W ielkość gospodarstw skomasowa
nych obecnie przeciętnie wynosi: na grun 
fach lepszych —  3 ao  5 ha, a na gruntach 
gorszych 5— 7 ha.

L I D Z K  A
—  s a m o b ó j s t w o  ż o n y  p o l i c j a *

TA. W dniu 10 bm. w szpitalu w lic': 
zmarła Wiktoria Grzybowska, żona przo 
downika P. P. w Zabłociu. Grzybowska 
targnęła się na życie przez wypicie esen 
cjl octowej. Powodem samobójstwa były 
niesnaski rodzinne.

—  BIGAMISTA 1 ZŁODZIEJ. O J  dłuż
szego czasu policja lldzka prowadziła do
chodzenie przeciwka znanemu w Liazie 
restauratorowi, (właścicielowi „Baru My
śliwskiego") Wacławowi Mościckiemu, na 
którym jak się okazało ciążył zarzul dwu
krotnej bigaąriii. Również popsuły się 
obecnie jego stosunki z ostatnią jego źo 
ną, na skutek czego restaurator korzystał 
z gościnności swego dobrego znajomego 
p. Czesława Chełstowskiego, pracownika 
Zarządu Miejskiego. Kilka dni łemu Mo
ścicki nie zwracając uwagi na stosunki 
przyjaźń! skradł na szkodę p. Chełstow
skiego wartościowy dywan oraz srebra 
stołowe I ulotnił się.

—  Pożar pod Lldą. W e wsi Foniemoń 
ce, gm. b ielickiej wybuchł pożar, który 
strawił całkow icie zabudowania gospo
darcze wraz z martwym inwentarzem na 
szkodę M ieszkiewicza Stra'y wynoszą kil 
ka tysięcy złotych.

BAR& NOW ICKA
—  W ALNY Z jAZD  OBW ODOW Y  

LMK W BARANOW ICZACH. W duto 9 
kwietnia rb. w sali Zarządu Miejskiego 
odbyło się walne zebranie Obwodu LMK 
w Baranowiczach. Zjazd zaszczycił swoją 
obecnością starosta baranowicki p. Karol 
Wańkowicz oraz burmistrz m. Baranowicz 
p. inż Ludwik Wolnik. Na zjazd przybyli 
w imieniu Zarządu Okręgu prezes Zarzą
du Okręgu LMK Ziemi Nowogródzkiej 
oraz mgr Józef Siemek.

Obradom przewodniczył prezes Za
rządu Okręgu.

Po udzieleniu ustępującemu Zarządo
wi z p. sędzią Gustawem Sudziłowskim na 
czele jednogłośnego absolutorium, ucliwa 
tono preliminarz budżetowy na rok 1938 
w sumie 12.000 złotycn oraz wybrano no
wy Zarząd (z małymi zmianami) w dolych 
czasowym składzie.

—  Nowo zoiganizowane spółdzielnie 
mleczarskie w pow. baranowickim. W  wy
niku 6-mies,ęcznej pracy orgamzacyinej 
W yaz . Pow. O TO  i KR w  Baranowiczach 
założono ’i uiuchomiono w pow. barano 
wickim 11 nowych mleczarskich zakładów 
spółdzielczych, a m ianowicie: Dobry poi
(serownia), U łazaw icze (śm iefan iarra), Zu 
b ielew icze (śmiełan.arnia), Stołowicze —1 
(meślarnia), Saczywki (serowarnia), Bere- 
śnia (serowiarnia), Haciszcze W ie lkie  (se- 
rowiarma), Tacie (serowiarnia), Hroszów- 
ka (setowarnia), Odachowszczyzna (sero- 
wiarmaj, W iedźma (serowiarn.a)-

Oprócz tego w 5 wsiach zorganizowa 
no wspólne dostawy mleka do sąsiednich 
spółdzielni m leczarskich. W  najbliższych

Najkorzystniej I najtaniej k u p u je m y  
v: firm ie  ch rześc ijańsk iej

.Bławat Poznański
L i d a  — R y n e k

Ceny siatę Staranna obsługi

tygodniach przewidziane jest uruchomie
nie dalszych 10 spótdzie!czych zakładów 
mleczarskich.

—  Nowy Zarząd Kota Techników w 
Baranowiczach. W  Ognisku Polskim pod 
przewodnictwem Giedrojc.a-Juraty Fer
dynanda odbyto się walno zebranie człon 
ków Kota Techników w Baranowiczach, 
W ybrano nowy zarząd, w sktad którego 
weszli. Polaczek Piotr, A leksandrowicz 
W acław , M akarew icz A  a!.ser der, Aoana 
sewicz M aciej, Dziewiartcwski Antoni ł 
Karpiej W łodzim ierz wszyscy z Barano
wicz.

W  wolnych wnioskach uchwalono, ja 
ko lokal Koła obrać lokal Zw . Rezerwi
stów p-zy ul- M ościckiego

—  SPOLICZKOW ANIE DOROŻKA  
RZA I POLOW ANIE NA ŚWINIE. Sąd 
starościński w Baranowiczach skazał na 
100 zł grzywny p. Stefana Rdcłłowskiegg 
z maj. Sielawicze za spoiiczkowanie bez 
poważniejszej przyczyny w Baranowiczach 
dorożkarza BordzJłowsklegc oraz na 10C 
zł grzywny za zaścielenie w sąsieanlm 
majątku dwóch wieprzów, należących do 
dzierżawcy majątku.

— lSestuurucjc-Dancing „Ustronie** w Ba
ranowiczach jest  w y tw ó rn ią  h u m o ru  i bez
trosk ie j  zabawy. Oć dn. 1 kwietnia rb. nie 
licząc się z kosz tam i zaangażow ano  z n a io -  
mity due t  a k robatyczno-cha rak te rys tyczno-  
ctic reograficzny:  „Renee-Ri“, k tó ry  swymi 
v vkonaniam i rewelacy jnym i w prow adza  w 
zachwyt n a jw ybredn ie jszych  gości. Poza 
tym popisu je  się w charak te rys tyczno-k la-  
sycznym tań cu  u lub ien ica  W arszaw y  Lusia 
Zabokrzycka. Do dancingu przygryw a,  piei • 
wszorzędny k w in te t  m uzyczny z Poznnnin  
pod ba tu tą  K azim ierza Sm ytry. Pocz. o godr 
21 Na wyżej u ro zm a ico n y  p ro g ram  z ap ra 
szam miłych gości. f—) Kowalska

WGŁOŻYftSKA
—  Sm IERĆ W NURTa CH NIEMNA —  

Rybacy ze wsi Burowo-MIkołajewskie 
gm. ługomowkklej, łowiąc ryby na Niem 
nie wpadli do wody. 7należll śmierć w 
nurtach rzeki Paprocki Mikołaj I Klimo
wicz Sylwester Zwłok dotychczas nie wy 
dobyło.

—  PO ŻAR MŁYNA. W osadzie Tro
ki, ym Iwieniecklej, na szkodę Downara 
Feliksa spalił się drewniany młyn wodny 
na rzece Wołma wraz i  wewnętrznym u- 
ządze iłem, wartości 7-000 zł

—  ŚMIERĆ UM YSŁOW O CHOREJ — 
Zdanowicz Antom, zam. we wsi Kamień, 
gm. Iwlenietkiej, zameldował na posie 
runku policji w Iwieńcu, że Jego córka Ma 
ria, lat 17 uncysłowo chora, cierpiąca na 
padaczkę wyszła w nocy ramowobue z do 
mu a rano łegoż dnia odnaleziono je) 
zwłoki.

MOŁODECZAftS KA
  Okradli rabina- W  nocy 11 brn. w

pociąqu osooowym między staciami rl-. z - 
miana i Zalesie jakiś złodziej skradł śpią
cemu Berkowi Singerowi, rabinowi z Ra- 
doszkowic, parę cz a rn y c h  pantofli, pacz
kę z żywnością, w której było pół kg po
marańcz, około pót I wórfk i ok pół kg 
macy.

M&lŻOtttOYid poptflftfll pod«M 
/atowsnia dtfec’

11 bm. w Kurszach, gm. ołkienlckle] 
spalił się dom i kilka sztuk inwentarza ży 
wego. W cjasie tarowania śpiących difecl 
zostali poparzeni małżonkowie Micha I 
I Anna Urblelontsowle. Skierowano Uh 
do lekarza rejonowego w Ołkienikach 
Pożar powstaJ wskutek złego stanu ko
mina.

LEON MOENKE 85)

Stawka o życie
Po przeczekaniu  za w agonem  tow aro w y m  aż ge- 

piści z d a m a m i ulotnią  się z peronu , ruszy liśm y do 
osiedla. Lecz nie przeszliśm y i k i lku  ulic, jak  zza  rogu 
na spo tkan ie  n am  w ynurzyli się ci s a n n  gepiści. P rz y 
witali nas  uśm iecham i. Na szczęście dzieliła nas jesz
cze szerokość jezdni.

—  Prędzej,  bo wyszczerzą do nas  b row ningi — 
szepnąłem  J o  żony* i z p rzy jazn y m  uśm iechem  na  tw a
rzach przem knęliśm y obok nich.

i
Po chwili, stwierdziwszy, iz n ik t nas nie śledzi, 

przebiegliśmy czym prędzej przez to r  kolejowy i wesz
liśm y do lasu. T u  dopiero odetchnęliśm y wolniej

Był ja sn y  letni wieczór Moczary wzdłuż naszej 
drogi leśnej by ły  upstrzone kw ia tam i, m ieniąc  się 
czerwonym i, liliowymi, żółtymi, b ia łym , i niebieskimi 
plam am i. Po  upa lnym  dn iu  z łąk i i lasu podnosiły  się 
op a ry  wieczorne i de likatna, o rzeźw ia jąca  woń. Błę
kitem nieba, ja k  ażurow a koronka , p ł \  nęły białe pie
rzaste  obłoki. Niby wieże gotyckie strzelały ku nim 
ęiemne jodły, rzuca jąc  długi, długi cień na łąkę

Słonce ieszcze nie zaszło, pom im o, że by ła już

godz. 8 wiecz. i koniec lipca. Daleka  północ daw ała  
znać  o sobie.

—  Zbyt w idno jeszcze —  zwróciłem  się do 
żony —  byśm y mogli ruszyć ty m  lasem k u  granicy. 
Z b iera jm y kwiaty , gdyż w razie czego m oga się nam  
p rzy d ać  wyśmiem cie.

W ra c a jąc a  z w iązankam i ch rus tu  na  plecach p a ra  
chłopów  ze zdziwieniem oglądała  n a  łące leśnej jakąś  
obcą rom an tyczną  parę , zb iera jącą  o tej porze kwiaty.

—  D obry wieczór! —  powitali nas.
—  D obry wieczórl —  odpowiedzieliśmy razem  

na ty ch m ias t  znowuż schyliliśmy się k u  kw iatom  cał
kowicie zaabsorbow ani tą  poetyczną czynnością

Spoglądając  n a  nas nieufnie, minęli nas chłopi.
Po  p ew n y m  czasie, gdy b uk ie t  osiągnął w rękach  

żony dość znaczną  objętość, zaszło słońce. Ruszyliśmy 
do lasu.

Lecz w lesie wciąż jeszcze było światło. Noc tu, 
n a  północy, uparc ie  nie chciała  w stępow ać w swoje 
p raw a .  P rzedzieraliśm y się przez gąszcz w prost ku  
g ran icy  na  północy.

Suche gałęzie jodłowe d rap a ły  i biły n am  w twarz, 
szeleszcząc o u b ran ie  i z c ichym  trzask iem  opada jąc  
na ziemię. C hrust trzeszczał n am  pod  nogam i cho
ciaż s tąpa liśm y ja k  m ożna najostrożniej.  Na miejscach 
niższych, n ad  b rzegam i ruczajów leśnych nogi ra sz e  
grzęzły w błocie, pozostaw ia jąc  za sobą głębokie ślady.

W tem  nieopodal, z p raw ej strony, przed nam i 
rozległa się głośna rozm ow a m ęska . 2  zap a r ty m  od
dechem  stanęliśm y na tychm ias t,  z b in em  serca n a d 
słuchując, czy się k to  k u  n a m  nie zbliża.

Po chwili znów usłyszeliśmy głosy z tej samej od
ległości.

—  T c  zm iana  w ar ty  na jpew nie j  —  szepnąłem do 
żony. —  Zdejm uj obuwie!

S k rad a jąc  się, schyla jąc  się p raw ie  do ziemi, by 
nie zaczepiać o suche gałęzie, zaczęliśmy om ijać  ła  
k iem  te  głosy*. Igły, szyszk, suche gałęzie jodłowa 
boleśnie kłu ły  i raniły  n a m  nogi, lecz t rzask  od stą
pan ia  był o wiele słabszy. Po  pew nym  czasie mieliś
m y już ta jem nicze  głosy poza  sobą.

Stopniowo w  lesie zapada ł  zm rok . Szliśmy prawie 
po  om acku , pilnie p rzys łuchu jąc  się k ażd em u  szelesto
wi. Raptem  do uszu naszych  doleciał jak iś  szmer i od
głos dzw onka. Było to ta k  nieoczekiwane, iż m im c woli 
przysiedliśmy, nads łuchu jąc .  Po  p ew n y m  czasie ta je m 
nicze dźwięki się powtórzyły , lecz już  bardzie j  w p ra 
wo od nas.

—  To konie pasą  się —  szepnąłem  żonie. —  By 
nie strzelić do n ich  przez om yłkę, zawieszono im 
dzw onki u szyi. To w skazu je  n a  bnskość  poste runków  
Ciszej i ostrożniej p osuw ajm y  się.

1 znów ruszyliśm y naprzód ,

(D. c. n.).
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M a z d y  m o ż e  f o t o g r a f o w a ć  
nowoczesnym aparatem

" K o d a k ”
w p ła c a ją c  t y t k o  l, 4 

z a l i c z k ę  £ /& •

Z a p y ł a '  w n a j b l i ż s z y m  
f o ł o s k ł a d z i e

o s y s t e m  r a t a l n y  
" K o d a k "

Y o l l e n d a  6 2 0  W
(wyzwalacz na boku)

•nasiygm f. 4,5  
, format 6 x 9  r.m tmw

na 12 ra t m iesięczn ych

O p e r a t o r z y  k i n o w i  d bu] q  
o najwyższy poziom zdjęć  — 

aorownasz im stosując o tony

P a n a t o m  t c
a Ł  ^ P -  z  o .  o .  — W a r s z a w a ,  p l a c  N a p o l e o n a  S

Badania hydro’oqiczne w lurniszkach
W  związku z decyzją budowy hydio 

elektrowni w Turniszkach przybyto osfaf- 
nio do W ilna z ran.ienia Ministerstwa Ko. 
munikacji 8 inżynierów i techników, któ

Przed mistrzostwami klasy „A" i „B“
Tegoroczne rozgrywki p iłkarskie o mi 

liirzoslwo Okr. W fl. będą pod wielu wzglę 
dama o w !eie ciekawsze od poprzed- 
men W  latach ub z góry można było po
wiedzieć, że mistrzem zostanie W KS Sm'i 
gły, W alczono raczej o zdobycie zaszczy 
łnego drugiego miejsca gdzie Makabi ry 
walizowała z Ogniskiem KPW , n il  o mi 
jtrzosrwo.

Z  chwilą wejścia W KS Śmigły do Lig 
sytuacja zmieniła się całkow icie. Ubył 
groźny rywal. D-oga do zdobycia mistrzo 
itwa rosiała otwarta- Nic też dziwnego, 
że pitkarze Ogniska KPW  i Makabi, dos 
konale zdaiac sobie sprawę z tego, b o<-ą 
się energicznie do pracy O bie drużyny 
zostały odmłodzone.

Mishzostwa rozpoczną .ę 3 maja me 
;zem  RKS E 'e k t r i f — W K S śm ig '/ i-b. Dru
żyna wojskowych l-b brac będz‘e udział 
w rozgrywkach, ale ,eże!i zdobędzie I 
miejsce, ło nie zostanie wz:ęta ood uwa 
gę przy wyłanianiu drużyny mającej grać 
o wejście do Lięd,

Ogółem w misłrzosiwach udział brać 
będzie czterech przeciwników Ogn.sko 
KPW , M akabi, RKS E>e-kfrit i rezerwa

, W KS Śmigły.
Charakterystycznym jesł, że w tym se 

zonie w mistrzostwach klasy A nie weź
mie udziału ani jedna drużyna z prowin 
cji. W szvskie kluby prow ncjónalne wal 
czyć będą o mistrzostwo klasy B i o prze 
dostanie się do klasy A

W  grup e prowincjonalnej wa ka roze 
gra się m iędzy następującymi drużynami. 
Strzelec Baranowicze, Hajardan B. rano-wi 
cze. Makab. Słonim, Albertynianka Slo- 
nim i Strzelec Słonim. Mamy w ;ęc pię*. 
drużyn. W  grupie w ileńskiej, prócz reze. 
wowych drużyn A  klasowych, o mistrzos* 
wo klasy B walczyć będzie Hepoel- Bar 
dzo liczna jest grupa lidzko-nowogródz- 
ka. Mamy w niej aż ó drużyn: Makab No

woigroJek, Parków,anka L da , Makabi Li 
da, Sokół Nowogródek, KPW  Motpdecz- 
no

Ogółem w ięc, nie licząc rezerwowvch 
składów drużyn A-klasowych, z W Ina, w 
rozgrywkach o mistrzostwo klasy B Okr. 
W il. udział weźmie 12 d-uzyn.

Koniunktura piłkarstwa wileńskiego 
znacznie poprawiła się. Pamiętamy dosko 
nale, jak przed dwoma 'ety na prowlncj 
było zaledwie kilka słabych d ru iynek, a 
leraz mamy aż 12 zespołów, Jeżeli liczyć 
będziem y, że każda drużyna skfada się 
z 15 graczy z zapasowymi, wymknie, że 
na prowincji posiadamy S80 piłkarzy. To 
jest minimum graczy zarejestrowanych. 
Akcja propagandowa odmosła skutek, —  
Dopiero teraz zaczynamy zbierać plon 
w ieloletniej pracy Z roku na rok wzrastać 
zacznie również poziom sportowy tych 
drużyn a i przybywać będą nowe zespo 
ły . W 1'. Okr. Zw . P:łki Nożnej może więc 
być dumny z obecnego stanu rzeczy. Po 
winien jednocześnie poważnie zastanowić 
się nad kwestią tak ważną, jaką jesł wys 
łanie trenera do M ołode-zna, L idy , Sło- 
nima i Baranowicz.

W yrazić trzeba zdziw ienie, te  brak 
j drużyn piłkarskich w: Święcianach, Osz- 

mianie, Postawach i Trokach. Przed kilku 
laty był całkiem niezły zespół piłkarski 
w Niemenczynie. Pitkarze wileńscy często 
odwiedzali Niemenczyn, Może warto 
wskrzesić tradycje?

Rzecz oczywista, że największym po
wodzeniem cieszyć się będą mistrzostwa 
kiaSy A Nie trzeba jednak lekceważyć 
meczów B klasowych- Na prow.ncji będą 
one mewafpliw ie atrakcjami 1 zawiąże się 
między Irużyna prowincjonalnymi cieka
wa rywalizacja.

V-lino jako m.asto „lig o w e" powinno 
wy :how ,w ać narybek piłkarski w druży
nach B-kfasowych, bez których nie może 
być mowy o postępie piłkarstwa.

Piłkarie O g n i s k a  K P W  t r e n u j ą  n ą  P i ó r n m o n c i e
Dzięki przychylnemu ustosu ikowar ii 

się do sportowców Ogniska k.nrownika 
O kr. Ośrodka W F pkf Janusza Żmudziń
skiego wyznaczone zostały na Pióromon- 
cie treningi sekcji p iłkarsk ie ; Ogniska

Płaci 20 zł banknotami.. .  
dawno wycofanymi

Ostatnio Vi m ieście ukazała się sprytna o- 
jzustka, która grasuje przeważnie w drób 
Dych sklcpikacli, płacąc za nabyte towary 
starym i, dawno już w ycofanym i z obiegu —  
dw udziestozłotow ym l banknotam i otrzym u
jąc resztę. M In. ofiara oszustki padła w ini 
elclelku sklepu spożyw czego przy ul. T alars 
klej t l ,  F. S w lnerowa. Do sklepu Jej przy
szła Jakaś niewiasta, nabyła towaru na SO 
groszy 1 wykorzystując nieuwagę wręczyła  
wycofany dwudziestozłotowy banknot. Szwi- 
nerowu wydała Jej 19 zł. 50 gr. reszty. (c).

KWP
Trening odbywać się będą we czwart

ki od godz 15 do 19.
Kierownikiem piłkarzy Ogniska jest 

Jan Pawluć.

Hotel EUROPEJSKI
w W I L N I E

Pierw szoizędny — Ceny p rzy stęp n e  
Telefony w p o n o jach . W inda osobow a

W S Z E L K I E  NASIONA
warzyw ne 1 kw iatow e g w aran to w an e  

p o l e c a

Wm e f 3 r
W ILnOs S ad o w a 8, teł. 10-57 

Zaw d ln a  18, te l. 19-51

62-letnl emerytowany kolej&rz 
stawny na 3 lata wlęiienia
Sąd Okr. w W in ie  rozpoznał wczoraj 

przy drzwiach zamkniętych sprawę 6>-lel 
niego emerytowanego urzędnika kolejo
wego, Władysława Krasickiego, zam. przy 
ul. Szkaplerne], oskarżonego o czyny nie
moralne w stosunku do nieletnich dziew
czynek.

Sąd skazał Krasickiego na 3 lała wię
zienia. Krasickiego, kłóry odpowiadał z 
wolnej stopy, aresztowano na sali sądo
wej. [ej.

rzy przystąpili do badań hydrologicznych 
w  Turniszkach. Jak wiadomo, budowę 
hydroelektrowni przeprowadzać będzie 
Ministerstwo Komuniicacji. 

B B o n B e s a

Po l y H d t f i e D i n  nic pamięta 
że s t r z e g ł  do człowieka

W czoraj donieśliśm y, że na ul> Piłsudskie  
go pijany osobnik postrzelił niejakiego Ja
kuba M arkiewicza, zam przy ul. P iłsudskie
go 53, za to, że M arkiewicz... kaszlał.

Nad ranem, kiedy napastnik wytrzeźwiał 
policja stw ierdziła jego tożsam ość. Jest to 
30-lctnl elektrom onter W ładysław  Dajnows- 
kl, zam. przy nlicy Popław skiej 1 Podczas 
przesłuchania Dujnowski twierdził- że w o- 
góle nie uprzytam nia sobie, co robił w no
cy i wypadku postrzelenia człowieka wcale  
nie przypom ina sobie. D -jnow skl przebywa 
n s razie w areszcie.

Okazało się również, żc Dajnowski nie 
posiadał pozw olenia na broń. (c).

Z u i e r a l ą  d a t k f
na nlestniciĄcą instytucję
Policja poszukuje obecnie dwóch 

oszustów, którzy podając się za delega
tów nieistniejącego w Wilnie towarzyst
wa muzycznego, odwiedzają mieszkania 
zamożniejszych ' obywateli I wyłudzają 
datki.

Oszuści potrafili już oszukać wielu 
obywateli naszego miasta. lc)-

S m e m t e k i  w  A Z S
Znany leKkoatleta Polski Leopold 

S iczerb ick i postanowił zm anić barwy klu 
bowe. Szczerblcki przed trzema laty na
leżał do Ogniska KPW . Ostatnio zaś był 
członkiem sekcji lekkoatletycznej Legii 
W arszawskiej. Te iaz zaś podpisał zgłoszę 
nie do AZS w ileńskiego. Szczerbick mie
szka stale w Stołpcach, będąc nauczycie
lem wychowania fizycznego w mie,scowej 
szkole

W .Ino p izez Szczerb ckiegc zyskuje 
bardzo dobrego skoczka wdał i sprintera, 
W yznaczony on zostani.e niewątpliwie do 
leprezenfdcji Polski Półnorn-u-W sJiodniej 
na mecz z Niemcami. Szorerbicki do sezo
nu tegorocznego prz /gotowywz.1 się bar
dzo solidnie. Możemy zd 'adzić tajemnicę 
że na treningu udawały mu się skoki po
nad 7 mtr,

Na poważniejsze zawody będzie on 
Drzy!eżdżałq do Wilna

O k r ,  Z w .  £ e g | ą r f k l
Żeg>arze wileńscy noszą się z zamia

rem zorganizowania W fl. O^r. Zw. Żegl. 
który w zę łby na siebie wszystkie sprawy 
zwiazane ze sporlem żeglarskim na tete- 
nie W ileńszczyzny. Brak związku central
nego daje się dotkliwie odczuć, .zw łasz
cza przy o rg an izow an i imprer sporto
wych. ioicjata-em zorganizowania związ- 
ku okręgowego jest AZS-

Sport żeglarski, mając swoją bazę ope 
racyjną w Trokach z toku na rok zdoby
wa coraz w ięcej zwolenników. Zwiększa
się również tabor sportowy, który st0pn;0_ 
wo przystosowuje się do potrzeb rega
towych.

Co słycluć u kb|ako- 
wiczda

Poisk i  Zw. K a jakow y p rz y  f in an so w ej  po 
m ocy  Ligi Popie ran ia  T u iy Slyki zam ierza  
uruchom ić  w  b u dynku  of a ro w an y ru  przez 
Zarząd  Miejski w Wilnie sch ron isko  tu rys ty  
czno-ka jakow e  na  20 łóżek. Schron isko  mieś 
cić się będzie przy ul. Brzeg Antokolski.  Ze 
sch ron iska  tego korzystać  będą  mogli  p rze 
de wszystk im  ci kajakowicze ,  k tó rzy  posia 
dać będą  legitymacje  k lubów  z rzeszonych  w 
Pol. Zw. Kajakowym , a nie p o s iada jących  
w łasnych przystań..

Uruchom ienie  schron iska  m ieć będzie 
wielkie znaczenie p ropagandow e.  W  1 chroni 
sku  tym z a t r zy m jw a ć  się bedą  mogli  k a ja 
kowicze p rzybyw ający  do W i,n a  z dalszych 
wycieczek.

Między 4 a 19 m aja  w W'Lnie zorgan izo
w any  zostanie pmrwszy ku rs  szk u tn ik ó w  ka 
jakow ych ,  a od 20 do 30 m a ja  trw ać  będzie 
w W ilnie  ku rs  p rzodow ników  1 in s t ru k to 
rów  Po lsk  Zw Kaj.

Je d n ą  z n a j w i ę k s z y c h  im prez  o charak  
terze ogólnopolskim będzie 10 dn iow y spływ  
ka ja k o w y  z jeziora Narocz, N aroczanką  1 
W ilią  do Wilna Spływ ter, odbędzie  się  mię 
dzy 18 a 28 lipca. In fo rm ac je  dotyczące k u r  
sów i zaw odów  kaj?kowTych, j a k  r< v ież 
spływów, udziela Jan  Pawtel,  te » W ilno  
ul. Adam a Mickiewicza 27 Zw. Strzelecki.

Sezon większych imprez k a jak o w y ch  w 
W ilnie  rozpoczęty  zostanie w  czasir Zielo
nych  Świąt. Związek P rop .  T nr^s t .  z an re rz a  
zorgan izow ać  szereg wycieczek ka jakow ych .  
Do W ilna  przybędzie  k i lka  poc iągów p o p u 
larnych  pod hasłem  ..poznajcie wody Wilcń- 
szczyzny" Spodziew ane  są  pociągi ze L w o 
wa i ze Slaska. i.-*,:. -

KRONIKA
* Wf LFf tSKA

DYŻURY APTEK: ~
Dziś w r.ocy dyżuru,ą j następujące 

apteki:
Sapożnikowa (Zawalna 41); Rodowicza 

(Ost.obramska 4 ); S-ów AugustowsKlegc 
(M ickiewicza IG ); Narbufla (Św- Jańska 2) 
i Zusławskiego (Nowogródzka 89).

onadto stale d yż jru ją  następujące 
opieki: Paka (Ahfokolska *2 ); Szanl-ra 
(Leg onów 10) r Zajączkowskiego (W itol
d o w i 22).

URZĘDOWA.
—  Z powodu wyjazcu r  Wilna dyrek

tora Izby Skarbowej W acława G ajew skie
go, zastępstwo na czas nieobecności ob- 
jąt Stanisław Czernecki, naczelnik wy
działu II Izby.

MIEJSKA.
—  Budowa lombardu. Rada Komunał 

nej Kasy Oszczędności zamierza przystą- 
oić do budowy g.nachu zakładu zastaw
niczego w W iln ie . W  związku z fym wy
sunięta została przez KKO  koncepcja sfi
n ansow an i zamierzonej inwestycji w  dro 
dze udzielenia miastu bezprocentowej po 
życzki w sumie 350 000 zł na budowę 
grr.achu dla miejskiego lombardu. Spra
wa powyższa b ęd iie  przedmiotem obrad 
na najbliższym posiedzeniu Rady Miej 
skiej.

—  Projekt nowego mostu przez Wliłę
W ydział Techniczny Zarządu M ieiskiegu 
przystąpił do opracowania projekfu tech
nicznego budowy mostu drewnianego dia 
pieszych na W ilii około Elektrowni. Za 
projektowany mosł na W ilii zostanie pra\; 
dopodoonie wykor.any w porozurrrenii- 
z władzami wojskowymi przez saperów ł 
materiału dostarczonego przez Zarżą 
M ;eiski. Jeśli odpowiednie pertraktację 
dojdą do skutku i pozwolą na ło warunk 
techniczne most zostanie zbudowam. 
jeszcze w maju rb.

—  Budowa rrtcCicyo ośrodka zdrowia. 
W ładze miejskie wszczęły starenia c uzy
skanie kredytów na rozpoczęcie budowy 
trzeciego z koie' w W iln ie  ośrodka zdro
wia. Ośrodek łen ma być wybudowany 
w okolicach ul. Katwaryjskiej

Przy sposobności należy zaznaczyć, że 
niedawno rozpoczął swe prace drugi oś
rodek zdrowia przy ul. K !jowskiej. budo. 
wa gmachu łego ośrodka trwała z przer- 
wumi kilka lat.

—  Magistrat nabywa traktor motoro
wy. W ładze miejskie postanowiły nabyć 
łraktor motorowy z trzema przyrzepkam i 
dla potrzeb beloniarni m iejskiej. Na cel 
łen wyasygnowany został cd-pow iedni 
kredyt.

KOMUNIKATY,
—  Kasy PKO w okresie przedświą 

łecznym. W związku ze świętami Wielkie-' 
nocy PKO czynne będę dla publiczność! 
w W ielki Piątek, tj. dnia 15 brn. do g. 12

W  W :elką Sobotę dc.ia 16 bm. kasj 
PKO nie bedą czynne.

RÓŻNE.
—  .Starosta grodzki wileński przypr 

mlna, że na podstawie rozporządzenia 
wojewody wilerisk’ego z marca 1932 r. 
obowiązuje w W iln ie zakaz strzelania w 
czas!e świąf W ielkanocy.

—  Godziny handlu w soboty I dni 
przedświąteczne W  sooofy i dni przed 
świąteczne, z wyjątkiem soboty mieszczą 
cej się w dniach 18— 23 grudo.a i W ie l
kiej’ Soboty (aa których są odrębne go
dziny handlu), mogą być ołwarte do g. ?1 
wyłącznie tylko sklepy spożywcze, jak 
jatki, wędlim am ie, sktepy korzeono-kolo 
nialne Itti., dalej zakłady fryzjerski© i kwia 
c :arnie Inne sklepy i zakłady winny być 
zamykane o godz. 19. Zarządzenie ło 
obowiązuje z dniem ogłoszenia, to jesł 
od dnia 8 .IV br.

W  W ielką Sobo‘e wszystkie sklepy 
wtnny być zamknięłe o godzinie i 8.

Uwadze roaziców
Już  18 i 19 kw ie tn ia  pujawż się na  d es

kach t ea t ru  kuk ie łek  „B ajka"  z d a w n a  ocze- 
k .w an a  „D żungla"  Kiplinga p rze ro b io n a  
specja lnie  na  widowisko kukiełkowe

Zespó? zwiększony  zapew nia  sp ra w n ą  1 
c iekawą technikę. Łez k tó re j  t ru d n o  p o m y ś
leć o do b ry m  p rzedstaw ien iu  kuk-iełkowym.

M amusiel W y p a t ru jc ie  afiszów, głoszą
cych, że t e a t r  kuk iełek  „ E a jk a "  rozpoczyna  
swe występy. T atusie l  Nie żałujcie wydać 
k i lku  groszy n a  t a k  do b re  przedstawienie .

Nie skąpcie  dzieciom f młodzieży p o ż y 
tecznej roz ryw ki  — a i sam i zabawicie  się 
wyśmien.c ie.  Bo „D żungla"  Kiplinga jest 
równie  dla dorosłych, starcósy, j a k  dziec-' i 
młodzieży.

Na Ip ro g ram  —  jed n o ak tó w k a  pt.  „Bal

CZWAPTEK, d n ,a  14 kwie tn ia  1938 r
6,15 — Pieśń ;  6,20 — Gim nastyka;  0,40

—  M uzyka; 7,00 Dziennik  po i . ;  8,00 — Przer 
wa.

11.57 —  Sygnał czasu  i he jna ł ;  12,03 Au
dycja  p o łudn iow a;  13,00 —  W iadom ości  z 
m iasta  i p row inc ji ;  13,05 — Audycja  dla k o 
biet:  „Zdobnictw o okien i ba lkonów ".  —  p o 
gad an k a  Jadwigi  Bozołowskiej;  13,15 — 
Koncert  życzeń, 14,25 — F ra g m en t  z powieś 
ci „Quo vad is“ H enryk?  Sienkiewicza; 14,35 
A Vitali C haconne;  14,45 — Frzerw a.

15.30 —  W iadom ości  g„spodaicze ;  15,45
— W ęd ró w k i  m uzyczne  — Anglia — au d y c 
ja dla młodzieży, w op r .  Zofii Ławęskiej.
16.15 — K oncer t  k a m e ra ln y ;  17,00 — „Sien 
kiewicz j ak o  pub l icysta"  17,15 — Męka ^ a ń  
tka  w  pieśni ludowej;  17 50 —  P o rad n łś  i 
wiadomości spo rtow e;  18,10 —  Mała s k r z y 
neczka, p row adzi  ciocia Ha la ;  18,20 — Ad Te 
C lam amus (Do Ciebie wołamy),  audycja  w  
wykonaniu  Zofii W yleżyńsk ie j  (śpiew) i Zbi
gniewa Smiałowskiego (recytacje); 18,40 — 
.Kościoły wileńskie w W ie lk im  Tygodn iu"—i 
pug. ks.  d -ra  P io t ra  Sledziewskiego; 18,50 
P ro g ra m  na  p ią tek ;  18,55 —  W il wiad. spor 
towp- 19,00 —  „Miguei M an ia ra"  misterium' 
O skara  Miłosza; 20 00 —  P o g ad an k a ;  20,10
— Recital  fo r tep ianow y Zofii Fabcewiczo- 

wej; 20,45 —  Dziennik  wieczorny 21,00 —i 
Muzyka; 21,45 —  R ozmow a w ie lko tygodnio
wa — ks. JanZiej? z Polesia;  22.00 —  Koi. 
cert  S tow  MiłośniKÓw D aw nej Muzyki; 
22 50 —  Ostatn ie  w iadom ości;  28 00 —  Mtf 
zyka; 23,30 —  Zakończenie.

PIĄTEK, d n i r  15 k w ie tn ia  19J8 r.
6,15 —  P ie śń ,  6,20 —  G im nas tyka;  6,40 — 

Muzyka; 7,00 — D ziennik  por.- 7,15 — Mu- 
żyka, 8,00 —  Przerw a

11.57 —  Sygnał czasu i he jna ł ;  12,03 — 
Audycja po łudn iow a;  13,00 —  W iadom ości  
z m ias ta  i p row inc ji  13,05 —  „O p racy  wio 
sennej i p rzysposob ien iu  ro ln iczym " — p o 
gadanka  Antoniego Swiackiewicza; 13,15 — 
Muzyka in s t ru m en ta ln a  i ch óra lna ;  14,25 — 
Frag m en ty  z powieści Quo vadis — H en ry k a  
Sienkiewicza; 14.35 —  Muzyka k am era ln a ;  
14,45 — Przerw a.

15.30 — „Ziemia, po k tó re j  s iąp a l  Zbawi 
ciel" —  audycja  dla dzieci;  16.00 — Rozmo 
wa z chorym i;  16,15 — ,.W  drodze  na  Gol
gotę" — pieśni wielKopostne, w  wyk. kwar-'  
leni wokalnego „ P ro  Arie" pod  d y r  śd a m a  
Ludwiga;  16,50 —  P o g a d a n k a ;  17,00 — ,U 
stóp K rzyża"  —  audycja  l i te racka ;  17,25 — 
Luigi Boccherin i:  S taba t  M ater — o ra to 
r ium; 18,00 —  Przeg ląd  wydaw nic tw ;  18,10
— W ileńsk i  por. sport  ; 18.15 — Ja k  spędzić 
święto? — Eugeniusz  P io trowicz;  18,20 —- 
S M achm aninow  .Wyspa Um arłych  "; 18 50
— P ro g ra m  na  sobotę; 18,55 — Wil. wiad. 
sport.;  19 00 — „Odpust  Je rozo l im ski"  — 
transm is ja  z Rychtala;  19,50 — Józef H aydn  
Siedem słów Jezusa C hrystusa ;  20.45 —  
Dziennik w ieczorny;  20,53 — K o m unika t  
śnieg.; 20,55 — p ogadanka"  21 00 — „H is to 
ria  o Męce Miłego Pa.ua Jezu Kryst° 
s łuchowisko;  21.30 —  K oncert  s ” mf.; 22 35
— Motety  (szesnasty  wiek) w  wyk. L w o w s
kiego C hóru  Solistów; 22,55 — Ostatn ie  wia 
domości;  23.00 Zakończenie.

r E I  MUZYKA
TEATR MIEJSKI NA POHULANCE.

Dziś t ea t r  n ieczynny
W  n edzielę, dn ia  17 bn. o godz. 8,15 w. 

odegrana  zostanie  k om ed ia  współczesna Buu 
Feketego „ J a n “ . Ceny p iopugandow e.

W  poniedzia łek ,  dn ia  18 kwietn ia ,  w d ru  
gi dz ień  świąt,  dwa przedstaw ien ia :  o gudz.
4.15 —  po p o łudn iu  zn ak o m ita  kom edia  
współczesna Fr.  M olnara  „W ie lk a  m iłość" z 
C. N iedźwiecką i Al. Dzw-onkuwskim. Ceny 
p ropagandow e.

W ieczorem , o godzinie 8,15 kom edia  T a 
deusza R i t tne ra  „W ilk i  w nocy

TEATR MUZYCZNY „LUTNIA".
Z powodu Wielkiego T ygodnia  T e a t r  n ie 

czynny.
W  niedzielę i pon iedz ia łek  o godz 8,15 

grana będzie opere tka  W . Kolio „Lady Chic“
„Król włóczęgów" w idow isko  ro m an ty cz  

ne, g rane  będzie w pon iedzia łek  o godz. 4,15. 
Ceny zniżone.

T ca lr  dla  dzieci . O s ta tn ie  widowisko dii 
dzieci w sezonie  b ieżącym  wvstawio'i*i  bę 
dzie w  pon iedz ia łek  18 bm , o godz. 12 w p o 
łudnie. G rana  będzie  baśń  E. 8zelhurg-Za- 
r e m b in -  „Za siedmioma górami".

W szędzie 1 zawsze przyda się
1j-q ? o *S * .a w

Biblioteki Nowości
Wilno,, ul. Jagiellońska 10. Tel. 13-70.
OSTATNIE NOWOŚCI — klasyczne  

l i te ra tu ra  szko lna  — nauk o w a .  
C zynna  od 11 do 19 godz. 

Abonam ent m iesięczny — 1 zł 60 gr.
Kaucja  3 zl.

W y sy łk a  na  prowincję .

na  śm ie tn ik u "  J. B adow skie j  w wyk. k u k ie 
łek bl-ba-bo.

„B A JK A " .
T ea tr  kukiełek  „B ajka  ‘ w dniu  18 i 19 

k w ie tn ia  o godz. 16 w sali szkoły  nr. 14, róg 
ul. T ro ck ie j  i  Zawalnej,  wystawia  „Dżunglę^ 
R. Kiplinga o raz  j ed n o ak tó w k ę  „Bal nsi 
śm ie tn ika" ,  p ió ra  J B adow sk  t j  Dekorac ję  
i kukiełki Wł. Badowskiego.



„KU RIER" (44211

OGŁOSZENIE
Urzędu Wojewódzkiego Nowogródzkiego

z dnia 11 kw ietnia 1938 r.
w spraw ie wszczęcia postępowania likwidacyjnego 

w stosunku do mienia opuszczonego.
CJrząd Wojewódzki na mocy art. 9 ustawy z dnia 2 lipca 1937 r. o lik

widacji mienia opuszczonego (Dz. Cl. R. P. Nr 52, poz. 405) podaje do wia
domości publicznej, że na wniosek Urzędu Wojewódzkiego Nowogrodzkiego  
Sąd Okręgowy w Nowogródku wszczął postępowanie likwidacyjne w stosun
ku do  następującego mienia opuszczonego:

a.
J

P o s ta n o 
w ien ie  
z dnia

Nr. akt 
Sądu N I E O B E C N Y  C I ’ M I E N I E

Gm. Ostrów, pow . b a ran o w lck ł
1 15.11.1938 'Co. 15/38 Stefana  W ierbiły w. W olka,
2 • a Co. 14/38 •Szymona Hibisza w. Uciosy
3 ■ n Co. 39/38 Ł lżbiety  Sotuniewiczowej w W ólka
4 i4 tt Co. 25/38 K e m e n s a  Adam czyka w. Uciosy
5 m • Co. 19/38 Aleksandra  Sawczyka w. Bieńkowce
6 w » Co. 47/38 rózefa Ju rcz j  ka w. Bierezki
7 » • Co. 49/38 b u f ro zy n y  Karpowicz w W ielka
8 a m Co. 20/38 1’ otrą P ie truszewicza w. Ha jkow ce
9 • • Co. 2a/38 . acha r iusza  Poczkajly w. Ostrów

10 n a Go. 34/38 Andrzeja  H u ty rczyka w. DTciosy 

w. Uciosy
11 ■ w Co. 33/38 K o n ra d a  i Michała Karpiejczy- 

ków
12 • 9 Co. 28/38 Daniela Stre iczyka w. Uciosy
i3 9 » Co. 31/39 Daniela  Sawczyka w. Uciosy
14 » m Co. 32/38 Tc inasza Siegienia w. Ostrów
15 9 • Co. 30,3o N L fo ra  Potockiego s. Jana W ólka
16 9 9 Co. 23/38 P la to n a  H u ty rczyka Uciosy
17 w 9 Co. 18/38 Eliasza Azarko s. Daniela H ajkow ce
18 9 9 Co. 17/38 ERasza A zarkc  s. A narze ja H ajkow ce
19 » §  9 Co. 53/38 W łodzimierza  Danilczyka urocz. Kuliki
20 9 9 Co. 44/38 N kity  Potockiego w W ólka
21 9 9 Co. 43/38 Michała Rusaka w. W ólka
22 9 9 Co. 42/38 Anny Hibiszowe.j w. T rzeciakowce
•23 9 9 Co. 41/38 Andrzeja  Karpowicza w. W ólka
24 9 # Co. 36/38 Tomasza  W ierb iły w. W ólka
25 9 W Co. 37/38 M;chata  Siećki w Zawinie
26 9 9 Co. 38/38 Mikołaja M ikołajczyka w Ostrów
27 9 9 Co. 40/38 Leona H uńko w.‘ Uciosy
28 • 9 Co. 24/38 L uciana  Kicuna w. Zawinie
29 a 9 Co. 22/38 Sergiusza Howszy w. Ostrów
30 a .» Co. 52/38 Michała  H u ty rc zy k a w. Uciosy
31 • *1 Co. 35/38 Stefana  H u ty rczyka w Uciosy 

Zawiń e
gm D obrom yśl, p. b a ra n jy  ickl:

32 » ł >4 Co. 48/38 P io tra  i Mikołaja P leskacew t 
czów.

33 23.11. iy3S Co. 83/38 Makreny C.harko Dobromyśl
34 11 11 Co. 79/38 0 'eksego W otczka w. Kuliki
35 *1 H Co. 98/38 M koła ja  Kuracza w. Czemioły
36 14 Co. 84/38 Anny Gorbacz w D om anow o
37 11 1* Co. 78/38 Maksyma Podgórnego w. D om anow o
s ?. 11 1» Co. 81/38 Pawła  Dubieszki w. Dotmyniewo
39 11 41 Co. 82/38 Łi-kasza Leszko D obrom yśl
40 *1 „  * Co. 80/38 Artemiusza Borysika w. Dobr>niewo
41 11 ił Co. 77/39 Michała Jatczeni w . Gnojno
42 11 11 Co. 97/38 Gizegorza Sołonki D om anow o
43 V 11 Co. 76/38 Sergiusza H ow oruszko Sielec
41 >1 » f Co. 99/38 M koła ja  Dawydzika Gnojno
45 11 11 Co. 96/38 Maksyma Marchela Gnojno
46 11 •1 Co. 90/38 Leona i P ro k o p a  Antonczyków .Tamiczno
47 14 ♦1 Co. 103/38 Andrzeja  Horhacza Dobrom yśl
48 11 11 Co. 75/38 Maksyma Minczyka Dobrom yśl
49 *1 11 Co.101/38 Maksyma Kurleni Dom anowo
50- 14 11 Co. 100/38 Daniela Sołonko Dom anowo
ul 11 11 Co. 102/38 Bazylego Sza tana ' Dom anowo
52 >1 11 Co. 65/38 Aleksandra  Micliała i Jozefa  

S lo larów w Berezki, gm. Ostrów
53 Co. 85/38

Gm. D obrom yśl, p. b a rnnnw lck l:
54 11 11 Sergiusza Leszko w Dobromyśl 1 Podosowce
55 i» 9* Co 86/38 Jana .  A ntonczyka w. Kuliki

i i »9 Co. 87/38 Jana ,  Bazylego i T ro f im a  Lesz
ków Dobrom yśl

56 Co. 94/38 J a n a  Giegieni Dobryniewo
57 ii

Co. 95/38 P o trą  i M ikołaja  Hryszczeniów w Czemioły
t8 >? 41 Co. 93,38 Aleksego Hryszczem w Czemioły
Ó9 11 Co. 92/38 Micliała Minczyka Dobrom yśl
60 i » 11

Co. 91 '38 Mikołaja Łazarczuka Dobrom yśl
61 ii ł Co. 98,38 Jerzego i M ikołaja  Ł azarczuków D obrom yśl
62 25.11 1938 C o.104/38 Konstantego Kurleni D om anow o
63 Co. 118/38 Ja n a  Solenika Dobryniewo
64 1*

f i

11
Co. 128/38 T eo d o ra  Szaciły Dobrom yśl

65 11 Co. 111/38 Sergiusza B ondara Sieiec
66 11 ii C o .105/38 • Aleksandra  Skurczyka Czemioły
67 11 11 Co.l  10/38 A leksand ia  Szostaka Sielec
68 H

C o.123/38 T eodora  Szabana Dom anowo
69 11

Co. 124/38 Rom ana  Kozyrno Dobryniewo
70 11

C o.125/38 Dziemiana Gorbacza Dobryniewo
71 Co. 126/38 Pro k o p a  Minczyka Dobromyśl
72 C o.106/38 Micliała Giegieni Dobryniewo
73 C o .127/38 Ja n a  Ł azarczuka Dobromyśl
74

U
r j

C o .107/38 Mikołaja Pie truczeni Mogilica
75 C o .l  13/38 M ikołaja  Szabana D om anow o
76

M 11 Co.l  14/38 Grzegorza Kosnbuckiego W ólka ,  gm. Ostrów
gm. D obrom yśl, p. b a ran o w lck

77 - i ł C o .119,38 M akara  Kuelicieni Zakaplicze
78 II Co.l 12/38 Marcina Jakowczyk a Dobromyśl
79 Ił Co.l 22/38 K o n d ra ta  Szaciły Dobrom yśl
8C 11 Ił C o .121/38 uana  i Eliasza Ł aw ruszczyków Dobromy śl
81 41 C o.120/38 Ignacego Sołonko D om anow o
82 11 H Co. 109 ,'38 Michała Gorbacza Dobryniewo
83 14 11 Co. 117/38 Mikoła ja Sk ndera Czemioł
84 11 Co. 108/38 Ja n a  Gryszczeni D o b ry n ie w o
85 , f 11 Co.l  16/38 P io t ra  Antonczyka .Tamiczno
86 • t 41 Co.l 15/38 F.liasza Soboćki Dobry niev.o

Z mocy powołanej ustawy wzywa się osoby roszczące prawa do tego  
mienia opuszczonego oraz wierzycieli, by zgłosili swe roszczenia należycie  
uzasadnione do  Sądu ©Kręgowego w Nowogródku w terminie 6-miesięcz- 
nym od daty ogłoszenia w Dzienniku Wojewódzkim. Jeżeli nieobecny,  
którego mienie ma być zlikwidowane, nie zgłosi się w powyższym terminie, 
tnoże nastąpić uznanie go  za zmarłego.

Z a  W o j e w o d ę
E. Strzyżowski 

Naczelnik Wydziału

mają ustaloną renomę wyborowych, są stare, leżałe, mocne i zdrowe 
Poleca się  m eszan k ę  jagodową —  do nabycia w szędzie

Chorobofworcze bakterie, pasożytująca na reszikach 
pokarm ów w szczelinach zębów, powodują próchnicę, 
sprzyia jg  przedwczesnemu psuciu się zębów i tworzeniu 
się szpetnego, żółtawego nalotu.—*

A N TYSEPTYC 7N A  PASTA D C  ZĘB Ó W  VADEM ECUM , 
dzięki swym wyD.tnym wiasnos'c om Dakteriobójczym'; 
niszczy w zarodku zgubne mikroby, usuwa kamień na* 
zębny nadaje zębom lśn qcq biel.

ELIKSIR VADEMECU/v\, uniwersalny środek antysepryczj 
ny, odkaża jamę ustna, czyni oddech świeżym i przyjemnym.

O s z c z ę d n o ś ć  —  p o d s t a w ą  d o b r o b y t u ! ,1!
Je ż e li w ięc chcesz  zapew nić  d o b ro b y t so b ie  i sw oim  dzieciom , to oszczę

dzaj, a  oszczędnośc i sk ła d a j tytko w

w LIDZIE, ul. Pieracklego 1, dom własny, teS. 43.
W kładcy  n ie  p o n o sząc  ż ad n e j o d p o w iedzialnośc i za zo b o w iązan ia  B anku  korzy
s ta ją  z n ieo g ran iczo n ej odpow iedzia lnośc i 2056 jego  członków , w arto ść  m ają tk u  

k tórych wynosi o k o ło  10.000.000 złotych.
T ajem n ica  w kładów  zas trzeżo n a  art. 52 ustaw y o spó łd z ie ln iach

k lf‘# e ń » f r l  P tr ą / w n tn ą g  
PSę. ; n h  H « sn t£ £ & w y  S .  A .
Założony w 1873 roku. Instytucja centralna w Wilnie.

* B  a  n  k  D e w i z o w y  
O d d z i a ł  W  L id z i@  —  ul. im. Pułku Suwalskiego 84

Załatwia wszelkie operacje bankowe  
na dogodnych warunkach i punktualnie

P a m i ę t a j ,  że grosz zaoszczędzony w K . K . U . przerabia się 
w miliony, zasila życie gospodarcze miasta i powiatu

Oszczędzaj zatem tylko w

KomiinatRnj Keste Oszczędności
powfctu lidzkicjo

w Lidz.e, ul. 3-go Maia 13, teł. 95

Dziś o s ta tn i d z ień . Film  m iłości 1 boh a te rstw a , -d rad y  I pośw ięcen ia

Skrzydła nad Honolulu
L VflGfll T yllx  2 dni - * r  —  /  ^  A B  * 4
św iąt dn . 17 I 18 b. m. 9 9  J& L . I Wal /  l a  m  0  'Ę j r  m T m

3 tydzień  rekord ow eg o  pow odzeniaC A S IM O 1
g  H

W ro lach  głów nych; G 3 ET A  GARBO  i CH A R LES B O Y ER , Dziś p o czą iec  o godzi 4-ej

Fani Walewska
| m  B  |  | f  | C i  I Re,velacia E uropy i A m eryki. Film  który w zbudził zachw yt widzów

asy2£J Sensacje! żyje świat
N iebyw ale in te resu jąc a  ak c ja  — P r:eb o jo w e  piosenK i. — B ogata  wystawa 

N aap ro g ram  A trakcja  I A k tua lności P oczą tek  o  4.

C h rześcijań sk ie  k ino  W ielki św iąteczny p ro a ram . W zrusz, d ra m a t najg łębszych  uczuć

ŚWIATOWID)
w ro lach  czołow ych Jad w ig a  S m o sa rsk a  I Eu g e n iu sz  Bodo. .S x lam a ła m *  to  d ra m a t 

kob iety  k tó ra , ś lep e  zau fa ła  m iłości, to  film  o  zw ycięstw ie praw dy.
Początki s e a n s ó w  5, 7 i 9. W n ied z ie lę  I św ięta  o d  k

OGNISKO I Dziś. G igan tyczne  arcydzieło 
film ow e ilustr. Żywot I M ękę

Jezusa Chrystusa Golgota

Giełda zbożowo-towarowa 
i lniarska w Wilnie

z d n ia  13 kw ietn ia 1938 r.

Ceny za tow ar ś red n ie j hand low e) ja* 
ości, za 100 kg p a ry te t W !lno , przy n o r

m alnej tary fie  przew ozow ej ( lo r  za  1030 kg 
-co  rag . s i  zal.) Z iem iop łody  — i '  ła d u n 

kach w agonow ych, m ęk a  I o trę b y -  w m nie j

Ż y t o  I s ta n d .  696 g/l 18 — 18.50

.  n . 670 . 17.25 17.75

Pszenica  I .  748 . 25.25 26.25

.  II -  726 . 24 25 25.25
Jęczm ień I „ 678/673 „ (kasz.l — —

.  II .  649 .  . 16.50 17.—
-  r a ,  620,5 , (past.) 15 50 16.—

Owies I „ *68 . 18.— 18.50
• -  II .  445 . 17.— ‘17 50
Gryk* .  630 . 16.50 *1/.—

. .  610 . 16.— 16.50
Mąka żytnia g t t .  1 0— 509f 3 1 . - 32.—

• • .  I P—65% 2 8 . - 29.—

44 44 „ II 5 0 - 6 5 % 18.50 19.50
■ *4 razowa do  95% ; o  50 21.25

MąkA pszen .  gat.  I 0— 50% 4 1 . - 41.75

• ■ .  I-R 0 - 6 5 % 40 75 40.75
m w .  Ii 30—65% 32.05 32.75
■ » .  I l .R  5 0 - 6 5 % ? ’ .50 24.50
• 44 .  III 6 5 - 7 0 % 21 — 22.—
• 44 paHewnt. 16.— 16 50
„ z iem n iaczan a  „Suoerior* 32.— 32.50
, .  .P rim a * 31.— 31 50

O tręby żytni e  arze . s tan d . 12.— 12 50
Otręby pszen . ś re a . p rzem .s tan d . 14.50 15.—
Wyka 19.— 19 50
Ł ubin n ieb iesk i 12 — 1 3 . -
S lem le  ln ia n e  b. 90%  f-co w. s. r. 43.— 44.—
Len trzep an y  W ołożyn 1490.— 1530.—

.  ,  H orodzie j 1940.— 1980 —
Traby 1 ^ 9 0 -  1530.—
Mlory 1430.— 1470.—

Len czesany  H orodziej 2120.— 2160.—
Kądziei h o ro az lo jsk a  195"'.— 1590.—
T a rg a n ie : m oczony  770.— 810.—

„ W ołożyn 940.— 983.—
■ n n M n n m H H e i

Przetarg
Zarząd  Miejski w W ilnie  ogłasza na dz !eń 

26 kwietn ia  1938 rokH, na  godzinę 10 p isem 
ny, n ieogran iczony  p rze ta rg  ofertowy, na do 
stawę' węgla opalowego dla po trzeb  instytu- 
cyj miejskich,  na sezon letni 1938 r.

Szczegółowe w arunk i  p rze ta rgu  są  do o- 
t rzym an ia  w kance lar i i  W ydziału  G ospodar
czego, ul D om in ikańska  Nr. 2, oficyna III, 
pokó j  107.

Oferty należy sk ładać  pod tymże adre  
sera do dnia 25 kwietn ia  1938 r. do godz. 
12, załączając  w adium  zł 200.— i miejski 
znaczek k a n ce la ry jn y  na zł 2. Oferty  winny 
odpow iadać  przepisom  rozporządzen ia  Rady 
Ministrów z dn 29 stycznia 1937 r. n dosta 
wacn i robo tach  na rzecz Skarbu  Państwa 
i Sam orządu  oraz  insty tucyj  p raw a  publtc? 
nego (Dz D R. P. Nr. 13 poz. 92).

Zarz.ad Miejski *v W ilnie.

i . ł . i i i i n n  i m n ł i  i ł . i ł i i ł ł n i t ł . . . . .L E K A R Z *

W rolach głównych; Robeit Le Vigan, Jean Gąbin, Edwige Feulliere, Harry 3aur 
7 tysięcy sta Astów. Monumenlaine sceny.

Nadprogram* UROZMAICONE DODATKI. Pucz. seans, o 4-eJ, w nledz. i sw. o 2-ej.

DOKTOR MED.
J. Piotrowitz-Jurczenkowa

O rd y n a to r Szpitala  Sawicz Choroby sk Irne- 
w eneryczne i kobiece, u l W ileńska Nr. 34, 
tel 18-66 P rz v in .u ie  oó 5 —7 wiecz.

.D O K T Ó R  MEDYCYNY
C y m b l e r

C l.oroby w eneryczne, syfil s, sk ó rn e  j mo- 
czoplciow e ul. M ickiew icza 12 (róg T a ta r 
sk ie j, teł. 15-64. P rzy jm u je  od 8—2 i 5—8.

D C  K T O P
Z q  S ci o w  i k z

C horoby skórne, weneryczne, syfilis, n a rzą 
dów m oczow ych od godz. 9 1 i 5—8 w

D O K T O R
Zetttow ic^ow a

C horoby kobiece, skórne, w eneryczne, n a rzą 
dów m oczow ych od godz. 12— 2 i 4— 7, ul 

W ileńska  N r 2d m 3, lei 277.

......
A K U S Z E R K A

h a ria  La nn e ro w a
pizy.jmuie ml godz. 9 r a n j  do godz. 7 wiecz 
— ul. Jakuba  Jasiń sk ieg o  1 a— 3, róg ul. 

3-go M aja obok  Sądu.

A K U S Z E R K A
S m i a f c w s k a

oraz Gabinet Kosmetyczny, odmładzani# 
cery, usuwanie zmarszczek, wągrów, pie
gów, brodawek, łuDitżu, usuwanie tłuszczu 
z bioder*i brzucha, kremy odmładzające, 
wenny elektryczne, elektryzacja Ceny przy
stępne. Porady beznłatne. Zamkowa 26—6

K u p n o  i s p n t d a i
RESTAURACJA w do b ry m  punkcie  ao  

sp rzedan ia ,  względnie wydzierżawienia  — 
Oferty  z d o k ład n y m  p odan iem  personal i j  I 
adres  do A dm inis trac ji  pod „W . K “

Popierajeie Przemysł Ria|cvy!
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Konto P .K .O . 700.312, Konto rozrach. I ,  Wilno I  
C e n t r a l * /  Wilno, u l Biskupa Bandursklego 4 
Redakcja: teł, 79. Godziny przyjęć I —3 po południo 
Administracja, tel 99—czynna od godz. 9.30— 1£.30 
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CENA PREN LM ERATY miesięcznie: 
z odnoszeniem do domu w kraju — 
3 zł., za granicą 6 zł., i  odbiorem w 
administracji zł 2.50, na wsi, w miej
scowościach. gdzie niema urzędu po

cztowego ant agencji zł, 2 50.

CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz milimetr, przed tekstem 75 g i., w tekście 60g r, 
za teksiem 30 gr, droDne 10 gr. za wyraz, kronika redakc. i komun.aaty 60 gr 
za wiersz jednoszp. Do tych cen dolicza się za ogłoszenia cyfrowe tabelarycz
ne 50"/o- Układ ogłoszeń w tekście 5-łamowy. za tekstem 10-łamuwy. Z* 
treść ogłoszeń i rubrykę ,nadesłane* redaseja nie odpowiada. Administracji 
zastrzega sobie prawo zmiany terminu druku ogłoszeń i nie przyjmuje zastr: e- 
żeń miejsca. Ogłoszenie są przyjmowane w godz. 9 .30— 16.30 i 17 — 19
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